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O S T R Z E Ż E N I E
w sprawie fałszowania piwa Browaru Książęcego T Y C H Y .

Na zasadzie protokółów policyjnych slwierdzono, że na butelki z piwem Browaru Obywatelskiego S. A. w Tychach 
naklejano etykiety z napisem

f i KSIĄŻĘCO TYSKIE”
wprowadzając w błąd szerokie rzesze konsumentów Browaru Książęcego Tychy.

Ponieważ tego rodzaju działanie stoi w sprzeczności z kodeksem karnym, wzywa się wszystkich konsumentów 
i sprzedawców, którym podobne Sakly są znane, aby we własnym dobrze zrozumianym interesie odnieśli się w tej sprawfe 
jaknajrychlej do Dyrekcji Browaru Książęcego w Tychach.

D¥RE!£CJA 
Browaru książęcego w Tychach.

F c s e S z i^ f e o w a r s i e .
W szystk im  Tym , K rew nym , P rzyjaciołom  i Z najom ym , którzy przez 

liczny w spó łudzia ł w  nabożeństw ie żałobnem  W DNIU 3 LUTEGO B. R. 
n a  cm entarzu  żydow skim  w Sosnow cu w tak  godny sposób uczcili w 
p ierw szą bo lesną rocznicę zgonu pam ięć M ęża i O jca

w. p. GABRYELA LUFTSPRINGERA
w yrażam y  n a  lem m iejscu z g łębi serca p łynące  Bóg Z ap łać.

ŹOHA i CÓRECZKA.

Degeneracja Niemiec
Nowa „czystka” w partii

Chorych na jaglicę-rozstrzelać!
Łajdackie wystąpienie radnego endeckiego

PRAGA, 16. 2, Z pograniczu cze­
sko - niemieckiego donoszą o nowej 
czystce w niemieckiej partji narodo­
wo - socjalistycznej. Czystka la ma 
być dalszym ciągiem wydalania z par­
tji członków, rozpoczętego po 30 czerw 
ca 3934 dokonywanego spowodu siwi er 
dzenia u licznych oz ton k/m nienormal 
nyeh skłonności.

Dotychczas aresztowanych zostało 
według doniesień dzienników praskich 
600 osób. Rzecz charakterystyczna, że 
prawie wszyscy oskarżeni są z par. 
175 kodeksu kaniego Rzeszy, mówiące 
go o zboczeniach płciowych. Wśród 
aresztowanych znajdować się ma wie­
le wybitnych osobistości.

M a tte  Hauptmanna
hłaga o łasicę

ŁÓDŹ, 16. 2. (wł.) Przy debacie 
nad sprawą lekarzy, zatrudnionych w 
szpitalach i amhułatorjach miejskich 
oraz kosztach leczenia chorych na ja­
glicę, znany już z 'występów na ple- 
uum rady miejskiej radny Czernik po­
zwolił sobie na bardzo niesmaczne wy­
stąpienie.

Dowodził on, że okupanci niemieccy 
daleko prościej rozwiązali sprawę le­
czenia jaglicy. Poprostu wyprowadza 
li chorych za miasto i tam ich rozetrze 
iiwano.

Na skutek tego stwierdzenia jeden 
z radnych mniejszości wystąpił z wnio 
skiem o zakupienie przez endecki za­
rząd z funduszów miejskich karabi­
nów maszynowych dla wystrzelania 
nieszczęśliwych chorych, wśród któ­
rych ogromną większość stanowią dzie 
ci robotników.

Oto, jak do zagadnień samorządu 
największego po Warszawie miasta

w Polsce podchodzi większość endecka 
Dzieje się to w mieście, gdzie ro­

botnicy stanowią większość mieszkań 
ców, dzięki którym endecy otrzymali 
mandaty radzieckie.

NOWY JORK, 16. 2. (wł.) Z Tren­
ton, stolicy stanu New Jersey, donoszą 
że do gubernatora wpłynęła prośba 
matki Hauptmanna, która Waga guber 
natora o ułaskawienie syna.

H f#!!

Wybuch benzyny... w studni
Zagadkowy wypadek w Pradze

PRAGA, 16. 2. PAT. Na jędnem z 
przedmieść praskich nastąpił w studni 
wybuch gazów. Początkowo myślano, 
że była to eksplozja gazu świetlnego, 
ulatniającego się z uszkodzonego prze 
wodu gazowego. Jednak przy bądaniu

okazało się, że w studni znajduje się 
benzyna. Straż pożarna wyczerpuje ją 
już drugi dzień i mimo usilnych bar 

.dań nie zdołano dotychczas stwierdzić 
skąd benzyna wycieka, tembaróziej, że 
stale napływa nowa.

Straszna Katastrofa samolotu
Dziewięć osób spłonęło

Katastrofa kolejowa
PARYŻ, 16. 2. PAT. Ubiegłej nocy 

na stacji Saint Pierre le Moutier pod 
Nevers wskutek złego nastawienia 
zwrotnicy zderzyły się dwa pociągi to­
warowe. Na wykolejone wagony wje- 
ćhal pociąg pośpieszny, przejeżdżają­
cy przez stację. Pociąg pośpieszny wy 
szedł z tej katastrofy cało, natomiast 
w pociągach towarowych zabity zo­
stał konduktor i czterech kolejarzy od 
niosło ciężkie rany.

RZYM, 16. 2. PAT. O kata-.trofie 
4 silnikowego samolotu angielskiego 
na którym znajdowało się 9 osób ko­
munikują, iż aparat spadł na skały 
łańcucha górskiego Moni Pelleritani 
w odległości 15 km. od Messyny.

Władze udały się na miejsce kata­
strofy. ale nikogo uratować się nie
dało, gdyż wszyscy pasażerowie popie, 
śli śmierć w pożarze..

Samolot należący do 260-ej eska­
dry brytyjskiej był w drodze do binga 
pore wraz z trzema innemi aparata­
mi. Po etapie, Marsyłja Neapol hydro

plan miał lądować no Małcie, nastę­
pnie w Aleksandretta w Syrji.

Amerykańskie błazeństwo
FLEMING TON, 16. 2. Dyrektor 

jednego z teatrów zaproponował człon 
kom- sądu przysięgłych w procesie 
Hauptmanna udział w tournee po ca­
łym kraju za wynagrodzeniem 300 do­
larów tygodńiowi). Tournee trwałoby 
12 tygodni. Członkowie sądu przysię­
głych. zebrali się celem naradzenia się 
nad powyższą propozycją. Do tej pory 
jeszcze odpowiedzi nie uzgodnili.

Staruszka w prośbie swej podno­
si, że podczas wojny straciła męża i 
dwuch synów, którzy polegli na fron­
cie. Urząd gubernatora wystosował do 
niej odpowiedź, wskazując, że guber­
nator narazie nie może zabierać głosu 
w sprawie Hauptmanna, dopóki sąd 
odwoławczy nie wyda swego rozstrżyg 
nięcia i dopóki wyrok się nie uprawo­
mocni. Gdy to nastąpi, wówczas proś­
ba matki Hauptmanna będzie mogła 
być wzięta pod rozwagę.

WynitimleHiLiEm’'
SAN FRANCISCO, 16. 2. FAT. 

Oficer warsztatów reperacyjnych ste- 
roweów floty amerykańskiej por. Bol­
ster złożył przed komisją śledczą dla 
zbadania przyczyn katastrofy „Mąco­
no" sensacyjne zeznania. Stwierdził 
on, że powszechnie wśród personelu 
technicznego znane były wady kon­
strukcji sterowca.. Przystąpiono nawet 
do ich naprawy, lecz praca ta nie zo­
stała ukończona przed ostatnim lotem, 
tak, że Jerowieć wyruszył w drogę 
b e z  dokonania niezbędnych reperacyj.

L E C Z N I C A
cijor. w enerycznyG b i skór. „Pamoc1' 

Sosnowiec, S ienkiewicza 87 a 

Czynna: 10-1 i 4 - 7  Rp., w' św ięta: 11 -1 
W izyia 5 złotych.
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KOBIETA Z BRYLANTAMI I •

WALKA NARCIARZY z ft STADAMI 
WILKÓW.

KROSNO 18.3. N iezw ykłą przygodą, kia  
ra oma! nio zakończyła się tragicznie, prze 
czyli narciarze* członkowie tutejszego to 
warzystwa narciarskiego, którzy korzysta  
iąc 7, pięknej pogody i doskonałych w a­
runków terenowych, wybrali me na dluz-
szą wycieczką. .

Gdy grupa narciarzy zbiizała się  no
wsi Tylaw a koło Dukli, zastąpiło im dro- 
de stado wilków w ilości ośm iu sztuk. Nie 
tracąc przytomności narciarze pooząli O 
strzeliwać aie- Na odgłos strzałów ■ w.Iki, 
któro prawdopodobnie nie były wyglodzo  
ne, rozpierzchły się.

Szczęście jednak nie sprzyjało nar- 
o ia rz o n r  w tej wycieczce, bowiem koło Ky 
manowa ta sama grupa narciarzy napad 
ai>ta została poraź drugi przez stado w il­
ków, składające sią tym razem z 10 sztuk.
Te w ilki były więcej agresywne i narcia­
rze prócz rewolwerów odstraszać je musió 
li przy pomocy lampek elektrycznych, 
któremi oślepiali zgłodniałe zwierzęta,

POŻAR HISTORYCZNEGO ZAMKU  
.UGASZONY 'WINEM.

RZYM, 16.2. W  Candello w Piemoncio 
aapalił s ic  dach zamku E iceito z 11 stuło  
cia. Wakułek niezwykłe surowej zim y wo 
W łoszech zamarzły wodociągi ,lecz nie 
naprawiono ich ze wzglądu na to. że zam 
ezysko było chwilowo niezamieszkanc.

Straż pożarna była w kłopocie ,czem  
ugasić pożar ,lecz służba otworzyła p iw n i­
cą i wskazała znajdujące się  w niej becz 
ki ze szlńchetnem czerwoaem winem pic 
monckiem, w klerem zanurzono węże 
sikawek i ugaszono pożar,

W następstwie tego niezwykłego g a ­
szenia pożaru urządzono na ratuszu W,

-j Candello świąt o wina jako środka1 prze- . 
‘ : ciwpożarowego, zwłaszcza >że zapasy wina 

były ubezpieczone.

WCIĄŻ N IE  CHCĄ KOLEKT YWIZA- 
CJI.

MOSKWA, 16.2. Z Azow — Dóneo dono 
sżą. żo we wsi Nowoje Kubanskoje groma 
da chłopów napadła na gościńcu na gru ­
pą miody eh komunistów, * pośród których  
2 zostało zastrzelonych, a 3 odniosło ra ­
ny. W związku z tern policja polityczna  
aresztowała 6 osób .

Napad był uu-łląpstwcm zarządzeń przy 
musowych m iejscowych władz kom unisty  

, cznych, które w ostatnich czasach prześlą 
iłowały chłopów, broniących swych indy­
widualnych gospodarstw i sprzeciwiają- 

! eyeh s ię  kolektywizacji,

„ROSJA W YROSŁA Ń A  POTĘG®# 
MORSKĄ".

LONDYN, 1642. „Morning Post" zamieś* 
cza dziś ciekawy artykuł swego rzeczo­
znawcy flotowego aa tem at obecnego sta  

; nu sowieckiej m arynarki wojennej.
Ogólnie przeważa dziś zdanie — pisze 

autor — żo siła  morska Sowietów jest sto  
sunkowo nieznaczna. Tem u twierdzeniu  
jednak należy przeciwstawić fakt, że o si 
le danej floty  decyduje niatylko jej ogól 

S ny tounaż, lecz w niem niejszym  stopniu  
i również struktura, położenie i zdolność 

koncentracji tej floty.
Pod tym wzglądem naleyy stwierdzić,

! żo flota  sowiecka zrobiła w ostatnich ła ­
tach wielkie postępy i w tern właśnie tkwi 
głów na przyczyna zaniepokojenia Japo- 
njL

i N ie da sic  wprawdzie w chw ili obecnej 
i określić cyfrow o nawet w  przybliżeniu  
>• rzeczywistej s iły  floty  sow ieckiej, nie- 
!■ mniej jednak wiadosnem jest, że w osłat- 
< nich latach zbudowano kilkanaście no- 
i wyeh jednostek, m ogących wytrzym ać  
i śm iało porównanie z najnowszomi nabyt 
\  kami flot wojennych państw zachodnich, 
\  Jeżeli zatem idzie o ofajcktywną oceną si 
■ ly  morskiej Sowietów, należy brać w ra 
) ehubą raczej cyfry wyższe, które w isto ­

cie jednak mogą sic potem okazać jeszcze 
sam ale.

W konkluzji autor stwierdza, że Rosje 
, sowiecka wyrosła w oteatnich latach na 

potęgę morską, z którą wszystkie mocar­
stw a m orskie muszą nią poważnie liczyć.

Smisrć przyjaciółki największego oszusta świata
Zapomnieli o niej także ci, który ch

dawno jeszcze, bo przed skamlałem
Stawiskiego, ostrzegła-

— Nie wchodźcie z nim w żadne
interesy. To oszust na wielką skalę, 

zwierza jej się ze swego zamiaru, rum *
ta chce ją  odciągnąć od tego zamiaru.
N ap różn o! V iviuna strzela sobie /, re
wolweru w brzuch.

Za skromną trumną, wyprowadzo­
ną ze szpitala, szła tylko jedna kobie-

Z jeduego ze szpitali paryskich 
w yprow adzono w dniu dziesiejszym 
pogrzeb nędzarki. Najskromniejsza 
trumna kryla zwłoki młodej kobiety, 
którą przywieziono konającą do te­
goż szpitala; kobiety, która umarła 
po dziesięciu godzinach okropnego ko

W rejestrze szpitalnym zmarła fi­
guruje jako Viviana Lamarre i nie

SAMOBÓJSTWO
Vivianie Lamarre pozostaje już 

tylko śmierć. Wzywa jedyną przyja­
ciółkę, tę która usiłowała ją  ratować, 

i cl sie ze swego zamiaru. lam

każdy wiedział, kim byia ta jasnowło-  owa przyjaciółka. Wszyscy ci,
aa kobieta. . którzy korzystali z hojnej ręki pięknej

Jeszcze przed rokiem znano ją do 
skonale we wszystkich szykownych lo 
kałach nocnych Montparnassu i Mon- 
tmartru.

Miała przepiękne jasno włosy, naj­
szykowniejsze stroje i nieprawdopo­
dobnej wielkości butony brylantowe 
w uszach. Nie dziwiono się tym bry­
lantom; spowodu których zyskała przy 
domek „kobiety z brylantami”. Prze­
cież powszechnie było wiadomo, że jest 
przyjaciółką jednego z najbogatszych 
ludzi Paryża „pięknego Saszy”, popro 
stu Stawiskiego.

MIŁOŚĆ. I PIENIĄDZE
Historja tej kobiety jest, mimo 

wszystko, historją miłości.
Vivia n a Lamarre poznała, i poke 

chała Stawiskiego w roku. 1916. Miłość 
jej była silna. Ody w tym czasie 
zamieszał się w brudną aferę kradzio 
ży obrazów, Viviana użyła wszystkich 
swych stosunków, by go wyciągnąć z 
więzienia. Zaproponowała mu wów­
czas, by zamieszkał w jej mieszkaniu 
i „Sasza” przeżył kiłka szczęśliwych 
miesięcy, fiśuty' i rozpitezeżany prżeż 
tę piękną kobietę.

Nie przeszkadzało mu to, bynaj­
mniej, żo. Viviana rpiala oficjalnego 
przyjaciela, pewnego bogacza pary­
skiego, który qo piięsiąc podpisywał 

; jej c^ęk; na ij)Qltysiępy frąnków. Wy,- 
prowad-zając się od ukochanej, nie za' 
pomniał też Stawiski zabrać „na pa­
miątkę” najcenniejszych sztuk z jej 
biżuterji.

Ale miłość Viviany była silniejsza 
ponad wszystko: nie miała widocznie 
żalu do Saśzy, gdyż nie przestała się 
z nim widywać. Gdy umarł przyjaciel 
Viviany, Stawiski, będąc już bardzo 
bogaty, starał się jej oddać wyłożone 
na niego pieniądze i- wypisał czeki na 
spore sumki. Wieść niesie, coprawda, 
że wzamian za każdy z tych czeków 
wędrował do kieszeni Stawiskie,gi je­
den z kompromitujących go listów, pi 
sanyeh pracz niego w roku 1916 z 
więzienia.

N Ę D Z A
Dramat w Chamonix był wyro­

kiem śmierci dla jasnowłosej Vivia- 
ny. Jednego dnia straciła miłość całe 
go swego życia i możność egzystencji.

Przyjaciele starali się jej pomoc. 
Jedna z przyjaciółek, widząc ją. bez 
środków do życia, wystarała jej się o 
dzierżawę pewnego przedsiębiorstwa 
handlowego. Interes jednak zbankru­
tował. Na domiar złego Viviana za­
przyjaźniła się z pewnym młodzień­
cem z dobrej francuskiej rodziny, 
który postarał się o szybkie zlikwido 
wanie resztek jej fortuny.

Przyszła chwiła, gdy Viviana zna­
lazła się bez grosza. Ostatnia bużute- 
rja „kobiety z brylantami” wyczerpa 
ła się. Z mieszkania ją wyrzucono, me­
ble były zajęte przez komornika. Osta 
tni termin; opiewał na 15 lutego. To 
był już koniec wszystkiego.

BAŻANT WSTRZYMAŁ POCIĄG P0S  
PIESZNY. ■

NOW Y JORK, 3641. N iecodzienny w y­
padek zdarzył się w okoliey Trenton w  
Starmoh Zjednoczonych. Pociąg1 pośpiesz 
ny został m imo szybkości 95 km., z którą  
pędził, zatrzym any przez bażanta. Ptak, 
oślepiony św iatłem  pociągu, nie zdołał 
przefrunąć kolo niego i całą silą  uderzył 
w szybę lokom otyw y, rozbijając ją  i  wpa 
dając na kierownika pociągu, który w tej­
że chwili w ypuścił z ręki dźwignię, powo 
dując zatrzym anie się  pociągu.

Vivian, którzy bawili się z mą 
noce, zapomnieli o niej teraz,

całe

Zdumieni przyjaciele pytali:
— A czemu pani od niego nie od­

chodzi?
Słyszeli odpowiedź:
— Ja  to co innego. Wiem, żo t o  

oszust, ale kocham go do szaleństwa. 
Wytrwam już przy nim.

Wytrwała i poszła za nim jego 
śladami.

p2a oo*9

Dunikowski „przemieni ziemią w złoto”
PARYŻ, 16.2. Przem ianę ziem i w  złoto  

obiecał dokonać pojutrze w n iedzielę I>u. 
nikow ski w czasie publicznych doświad­
czeń ,na które zaprosił do San Remo szo 
reg w ybitnych  osobistości ze św iata  p ra ­
w niczego i  naukowego.

W iadom ość powyższą podają dziś z 
dużem zaciekaw ieniem  ostatn ie ekspery­
m enty „polskiego alchem ika'-, skazanego, 
jak wiadomo, przed trzem a la ty  za oszu­
kańcze w yłudzenie poważnych sum  p ie­
niężnych pod pretekstem  używ ania ich 
do udoskonalenia sw ego wynalazku.

Celem  uczestniczenia w niedzielnych  
doświadczeniach z P aryża w yjeżdżają do

San Rem o dwaj adwokaci D unikowskie 
go i  specjaln ie delegow any ekspert trybu  
naiu apelacyjnego. Adwokaci D unikow ­
skiego -wyrazili przeświadczenie, że na 
podstaw ie n iedzielnych eksperym entów, 
które odbędą się  w in stytu cie elektroloch  
nicznym  w San Remo, uda im się  uzyskać 
zniesienie wyroku, ciążącego na ich l.lijen  
cie. S p ecja ln y  w ysłannik  „Intransigeant1' 
opisuje dziś w  obszernej korespondencji 
opisuje ostatn ie dzieje D unikowskiego, uo 
tując krążące w S an  Romo pogłoski, wedL 
których tajem niczy alchem ik utrzym uje 
się  już od dłuższego czasu z pieniędzy, u- 
zyskanych ze sprzedaży sztucznie sfabry  
kowanych przez siebie grudek złota.

Hapiwek czy łapówka?
Surowo ukarany nietakt aplikanta adwokac­

kiego z Kielc
W sądzie najwyższym w Warsza­

wie była rozpatrywana niezwykła 
sprawa kama.

Aplikant adwokacki, chcąc się kie 
dyś zameldować do prezesa sądu okrę 
gowego w Kielcach, prosił o to sekre­
tarza, przyczem wręczył mu półtora 
złotego.

Sekretarz obraził się i sporządzi! 
protokuł, do którego pieniądze dołą­
czył.

Aplikantowi wytoczono sprawę 
karną o usiłowanie przekupienia u- 
rzędnika.

W pierwszej instancji oskarżony a- 
plikant bagatelizował sobie sprawę, do 
wodząc, że nie widzi poważniejszej 
różnicy między woźnym a sekretarzem 
jeśli chodzi o kwestje meldowania in­
teresanta do gabinetu prezesa. Zwy­
kłe tego rodzaju funkcje załatwia woź 
ny i przyjętym zwyczajem daje mu 
się za to 50 groszy. Jest on wpraw­
dzie też urzędnikiem, niższej copraw­
da kategorji, ale nikomu nie przyszło 
by do głowy wdrażać z tego tytułu 
postępowanie karne. Ponieważ w da­
nym wypadku nie było woźnego, a o- 
skarźony chciał się szybko dostać do

prezesa, przeto meldował się przez se­
kretarza. Rozumiał, że 50 groszy sta­
nowiłoby stawkę niewłaściwą .dla se­
kretarza, to też dał półtora złotego.

Sąd skazał aplikanta na 8 miesię­
cy więzienia, uznając, że tego rodzaju 
datek niezem nie różni się od zwykłej 
łapówki. Wprawdzie oskarżony nio 
żądał wykonania przez urzędnika żad 
uej nielegalnej czynności, ale w myśl 
obecnego kodeksu, każda łapówka, 
choćby tylko wynagradzająca staran­
ność przy pewnych legalnych czynno­
ściach, jest karalna. Wymicrzająo ka­
rę 8 miesięcy więzienia, sąd wziął pod 
uwagę, że chodzi o aplikanta adwo­
kackiego, od którego można wymagać 
by tego rodzaju kwestje rozumiał. — 
Z uwagi więc na stanowisko podsądne 
go i gwoli przykładu, sąd uznał za 
właściwe wymierzyć surową karę.

Obrona odwołała się do sądu naj­
wyższego, gdzie po gorących dysku­
sjach stron, skarga kasacyjna została 
oddalona.

Wyrok skazująey aplikanta na 8 
miesięcy więzienia stał się prawomoc­
ny.
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Polska wobec sąsiadów
na Bałtyku

Jak Miii pracstrzMi klS-
fcuset kilometrów od granicy. . Pros 
iWsehodnich aż niemal po samPetere- 
fearg — stworzyły nadbałtycki© naro­
dy po wojnie swe niepodległe pań­
stwa: Litwę, Łotwę i Estonję. Tuż za 
gVanicij litewska rozpoczyna się impe- 
rjnm niemieckie, sięgające po Holan- 
dję i Belgję, zaś za wschodnią granicą 
Estonji rozpoczyna się olbrzymie pań­
stwo rosyjskie,' które swą wielkością 
przytłacza Europę.

W dobie zaś obecnej Niemcy i Ro­
sja to nietylko sąsiedzi, przerażający 
swym ogromem, ale także dwie beczki 
napełnione dynamitem idei, pragną­
cych rozsadzić stary św iat Zaś między 
tenni mocarstwami trzy miale (prze­
ciętnie po 2 miljony mieszkańców li­
czące) państewka z bardzo młodą do­
piero tradycją państwową.

zagroziły mam kiedykolwiek także i od 
strony. p ółnocnej.

Najlepszym dowodem zrozumienia 
wspólnych interesów, jaki© łączą Pol­
skę i państwa bałtyckie jest fakt, że 
ostatnio premjer Łotwy oświadczył 
wyraźnie, iż bez Polski Łotwa ni© 
przystąpi do traktatu wschodniego.

Wyiabicme a o!om  Palmolive )

\S& d ftP S& fa£wui® ekófą gładką,
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Telefony telewizyjne w Polsce
Już w jesieni b. r.

Ostatnio dokonywane a v  Polsce pró 
by i prace doświadczalne dały w dzie­
dzinie telewizji pozytywne rezultaty. 
Chodzi przedewszystkiem w tych do­
świadczeniach o możliwość przekazy­
wania obrazów przewodami telefonicz

nienia i spopulary zo w ani a tego wy­
nalazku droga jest żmudna i kosztow­
na. Założenie sieci aparatów telewi­
zyjnych wymaga zbudowania specjał 
nej stacji, do której musiałoby się 
przyłączyć każdy aparat telefoniczny, 
który miałby działać jako telewizor

WYRZUCIŁ TEŚCIOWĄ PRZEZ.. OKNO.
Pan J. M. z niewyjaśnionych bliżej przy, 

eayn, prawdopodobnie z powodu niesna­
sek rodzinnych i w stanie chwilowego za 
mroczenia umysłu, wyrzucił przez okno z 
wysokości pierwszego piętra  swoją teśfeio 
wa, p. J. S. — K u bezgranicznemu zduna te 
niu przerażonych tym strasznym czynem' 
mimowolnych świadków, p. J . Ś. podnio. 
sła się z jezdni, nie doznając żadnych ob­
rażeń cielesnych i pośpieszyła spówroteni 
na górę, by ukarać „miłego zięcia" w try ­
bie doraźnym". Zagadnięta przez jednego 
z przechodniów-, zdumionego tern zaiste

strony podawały soki© ręce ponad glo 
wą Polski na terytorjnm państw bał­
tyckich. Dzisiaj już nie łączy tych mo­
carstw dawna przyjaźń i gdyby się 
©ne kiedykolwiek pobiły, państwom 
bałtyckim groziłby przemarsz wojsk 
obcych a nawet ich trwały pobyt w 
tych krajach.

Oto jest tło polityczne narodzin 
Związku Bałtyckiego, podpisanego rok 
temu dn. 17 lutego w Rydze między 
Łotwą i Estonją. Państwa te zrozu­
miały, że wtłoczone między Niemcy i 
Rosję muszą połączyć się i stworzyć 
blok, któiiyby stwTorzył z nich silnego 
partnera wielkich sąsiadów. Litwa nie 
przystąpiła do tego związku, jednakże 
po upływie roku, zwłaszcza kiedy 
Ogromnie wzmogła się agitacja hitle­
rowska w Kłajpedzie, zagrażająca ca­
łości tego państewka, na Litwie myśl 

‘ szkti 
Rmta.
o związku Bałtyckim jest b. popn-

© ile idzie o stanowisko Polski, to 
państwo nasze tylko sprzyjać może 
istnienia i rozwoju Związku Bałtyc­
kiego. Jesteśmy państwem, dla które­
go niepodległość i neutralność państw 
bałtyckich jest kanonem politycznym. 
Istnienie bowiem tych państw, także 
i  Litwy, do której żadnej zawiści nie 
czujemy — chroni nas od tego, aby te 
dwa mocarstwa, Niemcy i Rosja "nie

POLITYKA.
Chorował pan Endecki i pan Sanatorski: 
obum lekarze klim at polecili morski, 
obadwaj ci panowie, choć nie byli w nę­

dzy,
na ten kosztowny wyjazd nie mieli pienię

dzy.
Obydwaj mieli losy i, jak czasem bywa, 
jeden z nic-h: pan Endecki — wielki los wy­

grywa.
Dzisiaj siedzi na Capri i zdrów jest jak

, rzepą.
Czy to cud był? Bynajmniej: Fortuna jest

ślepa.

G r y p a  z a g r a ż a  
T w e m y z d r o w i u  §
7 ę  małe? łab lełkę Togal s iosuje s ię  
przy grypie. Przyjmując fabłełki  
Togal w d a w c e  3  lableikt 3 / 4  razy  
dziennie, doznaje się  ulgi i s p a d ­
ku gorqczM. G dy w ięc poczuć  
jesz pierwsze dreszcze ,  nie z w le ­
kaj ani chwili, zażyj natychm iast  
,TogaH Oryginalne tabletki TogaH 
sqcjo nabycia w najbliższej aptece.

lefonieznem.
Próby posunęły się tak daleko, że 

można mówić o praktycznej ich reali­
zacji. Obok aparatu telefonicznego na 
małym ekranie o rozmiarach 50^50 cm. 
po włączeniu odpowiedniej aparatu­
ry ukazuje się postać osoby, z którą 
rozmawiamy.

Rzecz oczywista, że do upowszeeh-

Budowa takiej stacji pociągnęłaby za cudownem ocaleniem, p. J. S. wyjaśniła, 
sobą olbrzymie koszta, które musiały- od niechybnej śmierci uratow ały ją  no 
by być rozłożone na abonentów - tele- przez mą obmv!e lla pode6zwaeb 1
wizorów.

Próby zostaną ostatecznie ukończo 
n.e w jesieni br. i wtedy przystąpi się 
do szerszej demonstracji wynalazku.

W kryminalogji wynalazek ten bę­
dzie miał kolosalne znaczenie, jeżeli 
idzie o ściganie przestępcówr i zbrod­
niarzy.

azono przez n ią obuwie na podeszwach 
obcasach ze skóry Berson — Gkma.

ROZMAITOŚCI

&  f  p .  W R g S & B m m m fflfflS B k

S t a n i s ł a w  K ę d z i e r s k i
DŁUGOLETNI PRACOWNIK M 0DR2EJ O W 8KICII ZAKŁADÓW..

Mti arł dnia 15 lutego 1985 r., przeżywszy lat 82. ■■
Eksportacja zwłok odbędzie się dnia 17 lutego, tj. dziś'o godz.: 8-ej 

popołudniu z domu przy ulicy Piłsudskiego Nr. 87 do kościoła parafial­
nego w Sosnowcu.

Następnego dnia, tj, w poniedziałek o godz; 0 rano odprawiona zosta­
nie Msza św„ poczem nastąpi wyprowadzenie zwłok jta cmeii tdrż mięj’ścówy,

SYN, SYNOWA, W ŃUtZKI LRODŻlNAk
o ozem zawiadamia

2 tajemnic kinoteatralnych
lak się realizuje niesamowite i fMtastytZM filmy

W sztuce filmowej wielką rolę od­
grywają. fantastyczne i czarodziejskie 
wizje, wszelkiego rodzaju feerje i me­
sa rnowitośei, niemożliwe do zrealizo­
wania na scenie. Stanowią one wielką 
atrakcję dla widzów, którzy przyjmu­
ją entuzjastycznie takie właśnie filmy 
jak: „Świat, zaginionych", „Piotruś
Pan", .Metropolis", „Dr. Jeckyll i mr. 
Hyde", „King Kong", „Człowiek nie­
widzialny".

Interesującą rzeczą jest niewątpli­
wie poznać, jakiemi środkami posługu­
je się kinematograf ja dla uzyskania 
tych efektów. W znacznej mierze po­
legają one na specjalnych „trickach" 
filmowych. Każdy nowy film fantasty 
czny jest. oparty na nowych pomysłach 
i nowych trickach, które mają na celu 
zrealizowanie scen, które byłoby nie­
możliwością filmować w normalnych 
warunkach. j

Do realizowania wszelkich kata­
strof, kataklizmów, potopów, trzęsień 
ziemi, wypadków kolejowych jak i 
dla zdjęć historycznych i stylowych bu 
dowli, puszcz lub lasów egzotycznych, 

u ż y w a  s i ę  i. z w . „m a k i e t y

’Jestto maleńka scenka, miniatura sce­
ny dużej, wypełniona dekoracjami żą­
danego tła.

Praktykowane jest również robie­
nie makiet postaci czyli sztucznie skon­
struowanych figur ludzkich lub zwie­
rzęcych.

Takiemi makietami posługiwano 
się np. w „King Kongu", tak ao do sa­
mej postaci goryla jak i innych dzi­
kich zwierząt.

Tam, gdzie ze względu na szybkość 
ruchów potwora nie można było za­
stosować makiet, występował żywy 
człowiek przebrany za małpę.

Dla połączenia, makiet z akcją ży­
wymi, aktorów i wytworzenia złudze­
nia, używa się szkieł matowych, które 
oddzielają makiety od normalnej ak­

cji i dają wrażenie drugopłanowości. 
Cała trudność polega na tern, aby ob- 
jektyw byl tak nastawiony, żeby by­
ła zachowana ścisła perspektywa, po­
zwalająca na złudzenie, że scena roz­
grywa się właśnie w tej puszczy, któ­
ra znajduje się poza szkłem. W tych 
scenach, w których c-hodziło o kontrast 
wielkości zwierząt w stosunku do po­
staci ludzkiej, pierwszoplanowe zdję­
cia ludzi robione były na tle makietek 
zwierzęcych, które w perspektywie za 
szkłem, dawały wrażenie olbrzymów. 
Podobny trick zastosowano także w 
„Świecie zaginionym".

Film „Człowiek niewidzialny" jest 
także wspaniałym okazem sztuki tric­
kowej. Wrażenie „niewidzialności" o- 
siągmęto w ten sposób, że aktor był 
całkowicie odziany w rodzaj czarnego 
habitu z kapturem. Na tę czarną po­
stać nałożono dopiero normalne ubra­
nie w kolorze jasnym. Zdjęć dokony­
wano na czarnem tle, wskutek czego 
gdy aktor zdejmował z siebie odzież, 
znikał z przed oczu widza.

Jakkolwiek najefektowniejsze sce­
ny filmowe zawdzięczamy trickom, to 
nie zmniejsza zasługi realizatorów, bo 
do ich wytworzenia trzeba niemałej 
pomysłownś •; ; +.»Vntn. :

POGRZEB KOBIETY Z HONORAMI 
WOJSKWEMI.

W mułem miasteczku Shearham, w o* 
kolicy San Franeisko (USA.) zmarła nie­
dawno Mary Brown. Pogrzeb 79-letniej 
staruszki zgromadził tłumy łudzi i — co. 
wyjątkowe — odbył się z asystą wojsko- 
wą. Rzadki ten wypadek pogrzebania kc* 
biety z honorami wojskowemi zapisań pa 
leży na konto wojny światowej. Mary 
Brown, wdowa po kupcu, miała czterech 
synów, którzy poszli wszyscy do wojska 
z chwilą ©głoszenia mobllizącjj i .tySĄ 
Wysłani na front zachodni, wszyscy czfc 
rej Brownowie padli na polu walki w cża 
sie pół roku. Osieroconej matce przyznano 
rentę dożywotnią, a oprócz togo minister 
spraw wojskowych itadał jej medal woj 
skowy. Mary Brown wyrażała często przed 
śmiercią życzenie ,aby trumnę jej złoży 
li do grobu żołnierze. Po zgonie starusz­
ki, zawiadomione o jej ostatniem żyeae- 
niu, władze wojskowe San Franeisko del® 
gowały na pogrzeb Mary Brown kom. 
panję piechoty, która ekskortowała trum­
nę na cmentarz. Przy spuszczaniu trum­
ny do grobu oddał pluton żołnierzy salwę 
honorową , tak, jakby to się działo przy 
pochowaniu b. kombatanta. Pogrzeb Ma­
ry Brown jest pierwszym i jedynym w 
swoim rodzaju w7 Ameryce.

AUTA FOSFORYZUJĄCE.
W Paryżu wywołuje sensację nowy, 

typ auta ,którego karoserja, pociągnięta 
specjalnego rodzaju farbą, fosforyzuje w, 
nocy. Auto świeci jak robaczek święto­
jański, kontury jego zarysowują się zupeł 
nie wyraźnie na tle pomruki nocnej i wi. 
doczne są zdaleka. Fachowcy są zdania, 
że karoserja samoświeeąco może być wiel 
cc pomocna dla osiągnięcia bezpieczeń­
stwa komunikacji, zwłaszcza na szotach 
podmiejskich.

i
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W i a d o m o ś c i  r a c t f ^ w e

W STYLU DAWNYCH CZASOM'.
Echem minionych lat, minionych upo­

dobań i dawnego stylu, będzie krótki 
koncert, jaki nada radiostacja Warszawę 
eka dnia 29 lutego (środa) o godz. 13.15 rę 
wykonaniu zespołu kameralnego Niny 
Mańskicj. W koncercie odegrane zostaną 
utwory tego rodzaju jak: „bonrze", inentl 
et „gaeofb „eonrant" itp.

KARAWANA WIELBŁĄDÓW CIĄ­
GNIE PRZEZ POLSKĘ.

Opowiadanie dla dzieci starszych, ja . 
kie wygłosi przed mikrofonem warszaw­
skim znany podróżnik kpi M. Lepeeki. wi 
dniu 2f lutego o godz. 18.45 będzie jakby 
egzotyczną 'ilustracją w7/jętą z ciekawej 
książki. Odmaluje ono karawanę wielbią 
dńw. Pogadanka ta, zarówno jak. wązysty 
kie książki, traktujące, o dalekich . kra- 
Jach i odległych lądach, zainteresuje bez- 
wątpienila młodych radJLsłnebaczy..



Stc: 4

Afera w Banku Z a^ M a -  w Świetle aktu oskarżenia
• Ł aoadaielni. afera wyszła na oją. Bank Jymczasem pneobodsU róż-

Ponowne aresztowanie j aw w całej pełni i zatoczyła szerokie ne koleje.

’G K ^ - ś ^ S S K ;  i ^ ^ J S S p  « r
k, seraaoj,  •«SssfcsSK

Słri S d y r e k t o r  banku, dopuszczając mnóstwa popełnionych nadużyć i ustavitajs* w  * * »
ło ukończone i oskarżeni otrzymali akt 
oskarżenia. Obejmuje on sześć na­
zwisk: Felicjana Wieczorka, Aurelji 
Ziębaczowej, byłej kasjerki banku 
(Sosnowiec, Miła 3), Stanisława Rzu­
chowskiego, Jana  Krzysztofika (Sos­
nowiec, Marjacka 10), Jerzego Wolfa 
(Sosnowiec, Chemiczna 8) i Marjana 
Jagiełłowicza (Sosnowiec, Swobodna 
2). Na czoło oskarżonych wybija się 
Rzuchowski. Oskarżony on jest o 
przywłaszczenie sobie 421.544 złotych, 
którą to sumę obrócił na %vłasną ko­

to upadek

Coś

wszystkiem zrozumiałe poruszenie 
wśród setek wkładców, biedaków, któ­
rzy w związku z upadłością banku po 
tracili ciułane przez łata grosze.

Afera Banku Zagłębia wykryta zo­
stała w 1931 roku. Śledztwo trwało do 
niedawna i nagromadziło olbrzymi ma 
terjał dowodowy przeciwko Wieczor­
kowi i członkom zarządu tej instytucji 
oraz członkom dyrekcji, z byłymi dy- 
rektorem Rzuch owakim, aa czele.

c©ś z foistorji Hanka 
Z agłęb ia

Historja Banku Zagłębia datuje się 
od 1922 roku, kiedy to „Towarzystwo 
Poźyczkowo-Oszozędnościowe“ w Sos­
nowcu przekształcone zostało na 
„Bank Zagłębia", sp. z ogr. odp. Po 
przetrwaniu okresu dewaluacji Bank 
Zagłębia stał się z czasem najpoważ­
niejszą instytucją kredytową na tere­
nie Zagłębia, opierając się na tradycji 
byłego tow. pożyczkowo-oszczędnościo 
w ego.

Bohater afery, Wieczorek, zjawił 
się na widowni Banku Zagłębia w 
1924 roku. W roku tym  do zarządu 
banku wybrany został Wieczorek, jako 
prezes, członkami zarządu zostali Ma- 
rjan Jagiełłowicz i ś. p. Józefat Kru­
szyński. Do rady nadzorczej weszli 
Jerzy Wolf, jako prezes, Jan Krzysz­
tofik i czterech innych członków. 
Skład ten utrzyma! się do czasu wy­
krycia Olbrzymich nadużyć, Ł j, do 
1931 roku.

Wieczorek i tacimslti
Równocześnie z wyborem nowego 

zarządu banlcu, w tym samym roku 
bank zaangażował, początkowo w cha­
rakterze urzędnika, a następnie jako 
kierownika banku, Stanisława Rzu- 
ehowskiego. Rzuchowski również „pia­
stował" swoje, stanowisko do czasu

się olbrzymich mahvcrsacyj. 
hu z tern członkowie zarządu i rady 
nadzorczej banku złożyli swoje man­
daty, w miarę zaś wykrywanych na­
dużyć, wdrożone zostało dochodzenie 
przez prokuratora.

Bohaterzy afery
W niespełna miesiąc prokuratura 

miała już. ku temu wszelkie dane, by 
zarządzić aresztowania winnych.
Główni winowajcy Wieczorek i Rzu­
chowski znaleźli się pod kluczem. W 
areszcie prewencyjnym obaj bohaterzy 
afery przebywali około czterech mie- rzyśc, powodując przez 
sięcy, poczem zwolnieni zostali za kau banku.

Gangsterskie metody
Wieczorka f Rzuchowskiego

Jak widać z aktu oskarżenia, Rzu­
chowski już. od roku 1927 zaczął przy­
właszczać sobie pieniądze z Banku Za­
głębia w ten sposób, że odpowiednie 
sumy wypłaca! sobie, bądź z fikcyj­
nych wkładów na rzeczywiste nazwi­
ska wkładców, lub też na fikcyjne na­
zwiska, podrabiając podpisy na asy- 
gnataeh rozchodowych. W ten sposób 
Rzuchowski podjął w gotówce a czeka­
mi dziesiątki tysięcy złotych na fikcyj 
ne karty wkładowe Stanisławy Filip- 
czyńskiej, Tomasza Dębskiego, Jana 
Polaczka oraz na fikcyjne., ąsygnaty 
rozchodowe z rachunków udziałow­
ców, między innymi dyr. Mazura, Ta­
deusza Jerzykowskiego, Janiny Cze­
chowskiej i innych. Akt oskarżenia 
zarzuca pozatem Rzuehowskiemu, pro 
wadzenie fałszywej księgowości, ukry 
wanie dokumentów handlowych, ot-

. . v ...■•■ . ... wieranie fałszywych, kont oszezędno-
wykrycia afery stając się wspolme z Mowvch „iektniejących członków, 
Wieczorkiem jedynymi bodaj spraw- p(Mlrahiaflie aśygnat, udzielanie nie-
oami doprowadzenia banku do upadku

W myśl statutu członkowie banku 
ponosili 10-krotną odpowiedzialność 
przy udziale w kwocie 300 złotych 
(zwiększonym później do kwoty 400 
złotych), przyczem kredyt maksymal­
ny dla członków, określony został na 
20.000 z l Kredytu do 4.000 zł. miał 
prawo udzielić zarząd we własnym za­
kresie, pożyczki zaś przekraczające tę 
kwotę winien był załatwiać zarząd 
banku i rada nadzorcza na wspólnych 
posiedzeniach.

 ̂Bank przez szereg lat cieszył się 
wielkiem zaufaniem wkładców i spo­
łeczeństwa i nikt nie przypuszczał, by 
w instytucji tej działy się nadużycia, 
które dosięgły w rezultacie bez mała 
pól miljona złotych, rujnując bank i 
jego udziałowców.

Jak wykryto oasiyżycla?
Na trop masowych nadużyć wpadli 

członkowie sami. W maju 1931 roku 
podczas walnego zebrania członków 
banku po odczytaniu protokułu lustra 
oyjncgo przez Rzuchowskiego, jeden 
z udziałowców poruszył kwestję prze­
kroczeń kredytowych członków zarzą­
du i rady nadzorczej banku. Wśród 
zebranych nastąpiła konsternacja, Rzu 
ehowski bowiem — rzeez charaktery­
styczna — nic o tern w sprawozdaniu 
nie wspomniał. Prezydjum zebrania 
zażądało od Rzuchowskiego podania 
sobie protokułu lustracyjnego i wów- 
ezas okazało się, że Rzuchowski roz­
myślnie nie odczytał wszystkich ustę­
pów protokułu, opuszczając punkty, 
w których była mowa o zadłużeniu 
wieczorka i innych, które przekracza­
ło dozwoloną wysokość nożyczki w 
kwocie 28.090 złotych.

Fakt ten wywołał wśród członków 
Banku Zagłębia zrozumiały niepokój. 
Przejawił się on w ten sposób, że 
członkowie banku masowo poczęli wy­
cofywać swe wkłady.

ti W kilka miesięcy potem, po rewi­
zji, przeprowadzonej przez rewidenta

dozwolonych i nadmiernych wbrew 
statutowi banku kredytów członkom 
itd., wreszcie ułatwianie w szczegól­
ności ówczesnemu prezesowi zarządu 
banku, Wieczorkowi, korzystania z 
nadmiernych kredytów, skutkiem cze­
go bank poniósł olbrzymie straty, wpa 
dając w trudności finansowe, które 
doprowadziły bank do upadku.

Felicjan Wieczorek oskarżony jest, 
iż jako prezes zarzadu Banku Zagłębia 
w latach 1926 do 1931, wbrew statuto­
wi banku udzielił sobie nadmiernych 
kredytów, które ukrywał na kontach 
kilkunastu wkładców, wśród których 
nie brakło członków jego rodziny, 
prócz tego zaś na koncie cechu blacha­
rzy i murarzy, ©raz że samowoląie po­
bierał gotówkę z kasy banku, dopro­
wadzając bank do stanu niewypłacal­
ność Głównym zarzutem, który ciąży 
na Wieczorku jest ten. iż w celu ukry­
cia swego nadmiernego zadłużenia w 
banku, namówił on Rzuchowskiego do 
fałszowania ksiąg, w szczególności zaś 
do fikcyjnych zarysów na swojem kon 
cie i koncie cechu blacharzy. — Ciąży 
zatem na nim zarzut, ?ż jest on mo­
ralnym sorawoą wyrafinowanych o- 
sznstw Rzuchowskiego, który działa­
jąc z nim w porozumieniu, jako z pre­
zesem zarzadu, popełniał malwersacje 
w sposób iście gangsterski, licząc na 
bezkarność,

B. kavSierka b*nkii
Trzecią skolei oskarżoną jest b. 

kasjerka Banku Zagłębia, Aurelja Zię- 
baczowa. Nadużycia jej polegały na 
tem, że od roku 1929 do 1931 zapisy­
wała-fikcyjnie różne kwoty na karty 
wkład owe swej córki Ryszardy i kilku 
innych członków banku, przywłaszcza­
jąc sobie następnie procenty od tvch 
sum. Były one poważne, gdyż tytułem 
procentów Ziebpfwowa r>obra*a około 
tysiąca złotych. Man i rudne je Ziebaczo 
we i świadczą najdobitniej o złodziej- 
skiej gospodarce w banku. Ziehaczowa

oskarżona jest również o fałszowanie 
asygnat, na których podrabiała na­
zwiska swych sióstr oraz wypłaceni© 
Rzuehowskiemu ponad 100.000 złotych, 
z wiedzą, że Rzuchowski popełnia 
defraudację..

W związku z przeprowadzonem 
śledztwem pociągnięci zostali również 
do odpowiedzialności Wolf i Jagiełło- 
wicz, którzy jako wchodzący w skład 
zarządu i rady nadzorczej banku, po­
wierzoną mieli pieczę nad interesami 
tej instytucji.

Ostatnim, objętym aktem oskarże­
nia, jest oskarżony Jan  Krzysztofik. 
Odpowiada on za samowolne wykre­
ślenie swego żyra na wekslu gwaran­
cyjnym, będącym w posiadanu banlm.

Pokrótce podaliśmy tylko w ogól­
nych zarysach ogrom nadużyć, jakich 
dopuszczano się w Banku Zagłębia z 
Wieczorkiem i  Rzuchowskim na czele. 
Trudno przytaczać wszystkie szcze­
góły olbrzymiego materjału, nagroma­
dzonego w toku zgórą przez trzy lata 
prowadzonego śledztwa. Faktem jest, 
że Wieczorek i Rzuchowski nie prze­
bierali w środkach, by jaknajszybciej 
dojść do majątku, by stworzyć sobie 
wygodny byt za kradzione pieniądze...

OaSsze komblnacge Wieczorka 
§ R zu c h o w sk ieg o

W naj kry tycznie jszych nawet mo­
mentach dla banku, Wieczorek nie co­
fał się przed dalszemi swemi kombi­
nacjami, doprowadzając bank do osta­
tecznej ruiny.

Jak  powszechnie wiadomo Wieczo­
rek, jak i Rzuchowski zużyli pieniądz© 
na osobiste cele. Wieczorek wybudo­
wał piękne domki przy ul. Kaliskiej 
w Sosnowcu, luksusowo też urządził 
swą willę przy ulicy Wawel, w której 
zamieszkał z nowopoślubioną żoną, 
swą byłą sekretarką, Rzuchowski ulo­
kował pieniądze w folwarki. Wiele 
przonił i stracił na hulanki.

Bezpośrednio po wykryciu afery, 
Wieczorek urządził się sprytnie, prze­
pisując cały majatek na żonę. Wyzbył 
się swej własności do tego stopnia, 
iż nawet czynsze dzierżawnie przepi­
sał na jednego z Kąkolewskich, człon­
ka rodziny obecnej żony.

Wieczorek nie spodziewał się po­
nownego aresztowania. Pewny siebie 
i z właściwym sobie tupetem sądził, że 
czas zrobi swoje i machinacje pójdą 
powoli w niepamięć. Zaskoczony de­
cyzją sądu o aresztowaniu go i odsta­
wieniu do więzienia w Będzinie, o- 
świadezwł, że nie może przebywać w 
więzieniu, gdyż jest chory, ma zresztą 
wiele niezałatwionych spraw i obra­
chunków.

Istotnie, obrachunków' ma wiele, 
lecz z łvtni biedakami, którzy mu Po­
wierzyli piecze nad krwawo zarobio­
nym groszem. Obrachunek zda też, nie 
Hwero rirzed sądem wspólnie z Rzu- 
chowsHm.

O ile nie zajdą przeszkody natury

formalnej, terminu procesu należy 
się spodziewać już  w najbliższych ty-.7' 
godniach.

•  * *
Dowiadujemy się, że do sądu okrę­

gowego wpłynęły skargi o unieważnia 
nie zapisów nieruchomości przyczyni© 
nych przez Wieczorka na rzecz swej 
obecnej żony i członków' jej rodziny, 
jako majątku, nabytego za zdefraudo- 
wane pieniądze.

Jak aresztowana Rzuchowskie-

Wczoraj jedno z miejscowych pism 
podało błędną wiadomość, jakoby Rzu 
ehowski został onegdaj aresztowany 
w swej posiadłości w Gidlach pod 
Częstochowy.

Rzuchowskiego aresztowano wczo­
raj wr nocy w Noworadomsku. Aresz­
towanie nastąpiło na dworcu kolejo­
wym. Dokąd zamierzał on wyjechać, 
niewiadomo. Kiedy Rzuchowski zja­
wił się na dworcu, doszedł do niego 
wywiadowca i oznajmił mu, że na mo 
cy telefonogramu sądu okręgowego w 
Sosnowcu zostaje aresztowany.

Rzuchowski był tą wiadomością za­
skoczony, jednak bez słowa protestu 
podporządl«nvał się wywiadowcy.

Wczoraj przed południem, Rzuchow 
ski przewieziony został do Będzina, 
gdzie osiadł za kratkami,

Niedzic la
UziS; Starozap., Donata, -Fe, M» 
Jutro: Symeona B. m.
Wschód słońca: 6 4a 
Zachód stońca: 4.58

JtADJ. O
WARSZAWA.

Niedziela, 17 lutego.
9.99 Sygnał czasu. 9.03 Płyty. 9.07 Gimua 

styica. 9.50 Dziennik poranny. 9.45 Uhwiitca 
dla pań domu. 9.59 Zapowiedz programu.
10.00 Diyty, 19.89 Nabożeństwo z wąruza- 
wy. 12.09 Hejnał z Krakowa. 12.03 Wiauo- 
mości meteorologiczne. 12.95 Przegiąd tea 
trainy. 12.15 Poranek muzyczny. lo.W Świt 
dzień i noc we Wrocławiu. 14.99 Transmis 
ja z Łodzi. 15.09 O znaczeniu szkoły rolni 
ezej dla wsi. 15.15 Orkiestra harmomsioW 
gra. 15.35 Przegląd rynków produktów 
rolnych. 15.35 Płyty. 15.45 Wychów cie ąb 
16.09. Upal—nowela morska. 16.20. Recital 
śpiewaczy. 16.45 Nasza Mama. U.09 m uzy  
ka do tańca. 17.50 Dokoła książek o tea­
trze. 18.00 Teatr wyobraźni. 18.45 Życie mlo 
dzieży. 19.00 Koncert orkiestry 14. P. tó.45 
Program na dzień następny. 1950 Feljeton 
aktualny. 20.00 Na wesołej lwowskiej fali. 
20.30 Dziennik wieczorny. 20.49 Wiadomoś 
ci sportowe. 20.55 Skrzynka pocztowa.
21.10 Koncert reklamowy. 21.30 Transmis 
ja z Bukaresztu. 22.00 Jak pracujemy w 
Polsce. 23.00 Wiadomości meteorologiczne.
23.00 Muzyka salonowa.

KATOWICE.
Niedziela, 17 lutego.

9.09 Transmisja z Warszawy. 9.50 Zapo 
wiedź programu. 10.00 Muzyka religijna; 
1080 Transmisja z Warszawy. 11157 Trans 
misja z Krakowa. 12.05 Co słychać na Sląs 
ku. 12.15 Transmisja z Warszawy i Łod'i. 
15.15. Płyty. 15.45. Kącik dla młodzieży.
16.00 Transmisja z Warszawy. 19.45 Pro­
gram na dzień nastenny. 1950 (Oranemisia 
z Warszawy. 20 55. Bery i bojki śląskie.
21.10 Koncert reklamowy. 2L39 Transmis­
ja z Budapesztu. 23.00 Transmisja z War 
szawy. 23.05 Muzyka polska.

 o----

Z  ECi&ta
(k) Proroczy Eljasz w więzieniu. Orga­

na PP. w Kielcach zatrzymały Stefana 
Staniewicza i Emiljana Michnie wieża, je* 
chodzących z miejscowości Motel, pcw. 
drohiczyńskiego, który rzekomo jako 
prorocy Eljasza, mieli nawracać łutt T a  
wyznaczonej przez ich sektą roligji.. W j 
rzeczywistości rzekomi „prorocy" chodzili; 
po wsiach • pow. kieleckiego trudniąc s ią . 
natrątną żebraniną.

Ponadto w dniu 1 bm, w gminie wyzna 
niowej żydowskiej w Kielcach urządzili . 
oni zebranie religijne bez zezwolenia 
władz, w związku z ozem zostali zatrzy- 

' mani i przekazani starostwu powiatowe-; 
mu, decyzją którego zostali ukarani po 2 
tygodnie bezwzględnego aresztu.

i
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W. 63125. - Elegancka nocna kósźuJk.a % batysxu 
ki z kloszowemi rękawami.

W. Gol24. Kombinacja z kolorowego jedwabiu 
w ząby. ;

W. 1744. Ładny fason majteczek ozdobiony merężkami;
W. 2S1S2. Koronkowy biustonosza wiąwany- jedwabaomb wstąż 

kami, nadający się do sukni wieczorowej, mocno wyciętej.
W. 58453. Skromna noena koszulka z batystu bieliźnianego * 

długim rękawom i ozdobnym liaftem ręcznym.
 o----

W.. 21882. Elegancka liateozka z m©en©: wyciętym -  dekoltem 
ozdobiona szeroką koronką.

G. W. 2G884. Bardzo twarzowa pyjama. — Spodnie z czarnego 
jedwabiu, bluzka z kolorowego aksamitu z kloszowym kolnie-

kwiatuaz-

karczkiem

W. ^2. p śfgą  b,'4_ecżka 
sowana do'-figury.

rzćm i tąkiemi falbankami pyzy \ręltąwą .<$. i ■
u  Haitiitrżńogo jedwabiu ddbi-że dftpa- W. <53187: Skromna-nocna koszulka >a krzyk i rękawy ozdo-

kawem zakończonym paeeezkiem. Kolnieolnierzcm i dłfljrim rę_ 
biono haftem.

N r 4? __________

Coś dla 
pań...

H R A C H ' “ P A Ń I  S U Z U K I  Peyotl to bóstwo dla Indian
iaułtructwffi jiotęinep koncernu finansowep: Ostatnia wyprawa cżerwonoskdrycfo

Jap o n ja  pozostaje obecnie pod wra- 
f żenieni ostatecznego bankructw a wiel­

kiego „K oncernu Suzuki", jednej z 
najpotężniejszych instyfncyj. finanso­
wych Japon ji. -  -V I

Gdy p rzed  45 laty  Ja p o n ja  przy­
jęła europejską form ę rządów, wstę­
pując na. drogę europeizacji, również 
przemysł i handel tego kraju  zaczął..się 
rozwijać z wielką . szybkośeią: i. in ten ­
sywnością.

Zgodnie- też ż  tą  przem ianą życia 
japońskiego i kobiety Nipponu porzu 
ciły dotychczasowm ciasne ram y swej 
działalności, poświęcając się kar je  roni 
dotychczas niedostępnym.

Istotnie przem ysł i handel japoński 
dochodził: w ostatnich czasach do ogro 
innego nasilenia, zwłaszcza w niektó 
rych domach handlowych, które mogą 
śmiało konkurować z europejskiem i • 
przedsiębiorstwam i. . .

Handel i przem ysł cesarstw a kon­
centruje się w rękach’ kilku rodzin, a  
mianowicie M itsui, Mifsugifwu, Yasu- 
da,m do niedaw na pani.SuymMV

Kobieta ta, należąca bezw ^lędń ie  
do najw ybitniejszych ■ postaci współ­
czesnej. Ja p o n ji, odziedziczyła po swo 
im mężu dosyć znaczny m ajątek i ra f i 
nerję cukru, wkrótce jednak po jego

śmierci rozpoczęła-prowadzić , interesy 
przedsiębiorstw a n a ' Własną rękę, rzu 
cając się na nadzwyczaj odważne i do 
brze pom yślane spekulacje. Żakupiw-: 
szy wielkie kopalnie cynku, miedzi o- 
raz, k ilka  fab ryk  m etalurgicznych i . 
sztucznego jedwabiu, pani Suzuki sta 
ła  się wkrótce jedną z najw iększych po 
tęg finansow ych w kraju  Mika cha.

W  przeciągu kilku lat zdołała ona 
stworzyć również w łasną flotę handle 
wą o tonnażu 200.000 ton i różne przed 
siębiorstwa, które uniezależniały ją 
najzupełniej od korzystania z usług 
inych. -

W yznając zasadę „trustu  pionowe 
go", pani Suzuki stworzyła potęgę, z 
k tó rą  m usiała się liczyć niety lko publi­
czność japońską, ale iez sam rząd. -

Umiejąc wykorzystać każdą sytua­
cję, zarobiła ona ogromne sumy na 
nzybkiem dostarczaniu środków żywno 
śeiowych po katastrofie, trzęsienia zie 
mi dotkniętym  klęską okolicom, 

i?.,. Gdy jednak nastąp iła  w ielka bais 
sa na cukier, fortuna pani Suzuki zach 
w iała się, tem więcej, że i op in ja  publi 
ezna zaczęła przeciwko niej w ystępo­
wać, zarzucając je j bezwzględność ope 
racy j finansowych, zwłaszcza po klęs­
ce, k tó ra  dotknęła Japónję.

Około r. 1D27 doszło do tego, żejpa 
ni Suzuki zadłużyła się na pół n iiljar- 
da  je n ó w , wkońeu zaś- długi je j wzro­
sły do 3 m iljardów jenów.

Jakkolw iek rząd japoński, chcąc ra  
towjtć tak  wielkie przedsiębiorstwo, 
jak „konsorcjum Suzuki", zamierzał- 
pomóc je j w trudnościach to jednak  
opinja publiczna uniemożliwiła _ ten 
krok rządu japońskiego, podcinając o-, 
stateczje by t ogromnych • przedsię­
biorstw.

W raz z koncernem pańł Suzuki u- 
padł też „B apąue de Porm ose".

W związku z. tym  krachem odezwa 
ły  się liczne głosy, że bankructw o to 
jest winą europeizacji przem ysłu i han 
dlu japońskiego.

Znakom ity p isarz  francuski B laise 
Geńdrars opisuje w niezm iernie in tere  
siijący sposób swe odwiedziny u czer- 
wdńoskóryeh A m eryki, odwiedziny 
tem  ciekawsze i tem  bardziej ak tual­
ne, że przypadające w- okresie, kiedy 
Indjańom  chcą zabrać to, co jest od 
wieków ich bóstwem, ich rozkoszą i 
ręlig ją — peyotl.

PEY O TL.

' Jest. to roślina kaktusow a o w ła­
ściwościach opjumieznych, której In ­
d ian ie  oddają kult m eledwie boski. 
.W chłanianie w siebie liści tej rośliny 
wpray/ia tych ludzi w trans nieledwie 
m istyczny, spraw ia, że obcują oni w 
nieziemskich rozkoszach z bótdwem.

Jeszcze hiszpańscy mnisi, którzy 
zjaw ili się u  czerwonoekórych poto, 
b j ich  naw racać, nazywali peyotl 
, raizdiabolica" i wyplenieli ją  jako 
szatańskie ziele.

Ale In d jan ie  uw ażają, że w rośli­
nie te j niem a nic djabelskiego, że nie 
jest ona trucizną, tylko lekiem, lekiem 
dostępnym  jedynie dla czerwonoskó- 
rych, a nie dła białych tw arzy.

N arodziny peyotlu, k lóry jak  wia­
domo jes t poprostu sokiem, wydzielo­
nym  przez kaktusy, m usiały być cał­
kiem przypadkow e: pppro«tu jak iś
spragniony napoju  Ind jan in  w braku  
wody wyssał sok z kaktusa specjalne­
go gatunku i potem  pod jeg-i przym - 
kniętem i oczyma ukazały się wizje 
nieziemskie, ogniste koła, cudne obra­
zy. z  Zachwycony podzielił się swemi 
w rażeniam i i tak  narodził się ku lt 
peyotlu.
‘ W O JN A  Z N A RK OTY KIEM ..

Znaczenie te j rośliny jest tak  ol­
brzym ie dla Tndjan, że projektow any 
obecnie nakaz um ieszczania jej w rzę­
dzie narkkotyków , a temsamem zahro 
nienia, może wywołać poważne zabu­
rzenia z, władzami,

Przecież po dziś dzień szczepy In­
dy jsk ie  naw et te, k tóre oddaw na są 
wyznawcam i w iary  chrześc. u rządzają  
co pewien czas św ięta peyotlu. Cere- 
ńionja ta  rozpoczyna się zazwyczaj w 
sobotę- wieczorem, by skończyć; się w 
niedzielę rano. W . olbrzymim- nam iocie 
ze skóry rozpalają pośrodku olbrzy­
mie ognisko i wszyscy uczestnicy tej 
’uroczystości zasiadają w milczeniu 
wokoło tego ognia. Po odmówieniu o- 
kolicznościowej m odlitwy, kierow nik 
uroczystości rozdaje zebranym  gałązki 
kaktusa, wydzielającego peyoM i wszy, 
scy .zaczynają go zażywać. Poczem za­
mykają. oczy i zapadają  w sen — m a­
rzenie.

W  drugiej części uroczystości nie­
k tó rzy  z obecnych w ygłaszają proroc­
twa, lub przejęci dziw nym  szałem tań ­
czą w. ekstazie. .

I  zarówno te  uroczystości — jak  
wogółe zażyw anie peyotlu m ają być 
zabronione przez władze Stanów  Z jod 
noezonyeh. G endrars. przew iduje, żc 
Ind jan ie  nie pozwolą sobie zabrać tak 
szybko swych najw iększych dóbr. K to  
wie, powiada, czy na okropną wieść 
zagrzani słowami jednego że swych 
p ro ro k ó w  nie dosiądą swych m ustan­
gów, by pognać ńa k rw aw ą w ypraw ę 
na S tany  Zjednoczone.'

Tylko, że byaby to już osta tn ia  w y­
praw a czerw onoskórych.

PRZY WŁ0S0W 
WYP&DAH
łupież u, ły s ie n  u s to su  e  s i ę  m y d ło  

C H IN O W O - CHMIELOW E 
i ESENCJĘ 

CHINOWO -  CHM IELOW Ą -

‘ Elegancka bielizna, ładnie skrojona, do­
pasowana i uszyta to słabość każdej Pani. 
Poniżej podajemy kilka wzorów — bardzo 
praktyożnyeh bielizny zimowej i letniej.

• V .' 05111. Praktyczny kaftanik robiony 
szydełkiem z wełny dwukolorowej z dłu­
gim rękawem — ujęty, w paseczek.

B .’.26083. Bardzo twarzowiy kaftanik ż 
, wyciskanego aksamitu zap i ii any” ii O dwa 
rzędy guzików.;. ' i ’ ' ' AA :'1
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U SZCZYTU WYZYSKU
Najniższe piace i najwyższa wydajność

Straszne warunki p ra c y  górników
Pracowitość robotnika polskiego 

znana jest na całym nieomal świecie.
Iluż to robotników polskich przed 

jaty wyjechało za ocean, aby tam, w 
Ameryce — tworzyć nowo życie. ^

Również doceniają pracowitość ro­
botnika polskiego Niemcy, którzy za­
trudniali go przy pracy na roli.

W dawnych latach bowiem setki 
mężczyzn i kobiet wyjeżdżało z Polski 
na t. zw. „Saksy".

Francja f>o woj nie, chcąc urucho­
mić swe kopalnie, z otwartemu rękami 
przyjmowała polskich górników.

Z pracy naszych robotników są 
tylko niezadowoleni przemysłowcy 
w Polsce. ,

Weźmy naprzykład przemysłowców 
węglowych z Zagłębia Dąbrowskiego, 
— cudzoziemców, w rękach których 
znajdują się prawie wszystkie ko­
palnie.

Przemysłowcy węglowi w Zagłębiu 
zmuszają robotników do wieksaej wy­
dajności pracy, używając prsśytem 
najrozjimiłszyeh .sposobów. Mimo bo­
wiem redukcji robotników i mniejszej 
ilości dni roboczych, musi robotnik 
zapracować na wysokie tantjemy, pro* 

; centy i pensje dla dyrektorów i pre- 
. zesów - cudzoziemców, którzy )'uż 
i dawno wycofali swoje pieniądze wlo- 
' żon© w te przedsiębiorstwa.

Baronowie węglowi nie chcą sły­
szeć o kryzysie, o tern może wiedzieć... 
tylko robotnik. i

Smutne wynurzenia

% którydi kami robotnicy muszą przy- rej pracuję n^nmicjszych ulepszeń
■ >----- technicznych. Wiertarki są stare, ponosić sobie drzewo, do odległych naj­

częściej o kilkaset metrów chodników, 
Minw to górnik musi wykonać wyzna­
czoną pracę.

—* Może więc macie obecnie prze­
prowadzono jakieś ulepszenia tech­
niczne — pytam,.

— Iteoszę pana — powiada mój 
rozmówcą — w przeciągu pięciu lat 
nie wprowadzono ,na kopalni, w Irtń-

kilkanaście razy naprawiane, a węzę 
powietrzne dziurawe i często prze­
gniłe.

Jak miałem możność stwierdzić w 
rozmowie z sekretarzem C. Z. G. p. 
Biełnikiem stan taki istnieje prawie 
we wszystkich kopalniach w Zagłębiu 
Dąbrowskiem, gdyż robotnicy często 
narzekają na zebraniach.

Okrutny los jedynych towarz-szy pracy górmków-koni
w podziemiach kopalni

k1\A  •:

Najlepiej obecne Spóśoby śrubówa- 
nia wydajności pracy górników, cha­
rakteryzują ich własne słowa.
1 O warunkach pracy górnicy mówią 
zazwyczaj niechętnie, zadowoleni są 
bowiem, że wogóle mogą pracować i 
zarobić nd chleb dla rodziny. ! , :■

— Przemysłowcy mają najroz­
maitsze sposoby wyżylowansa robot­
nika do kresu sil — mówi jeden z mo­
ich rozmówców — stary górnik, który 
Już od 16 roku życia rozpoczął pracę 
na dole kopalni. — Przedtem piaco- 
walo się 6 dniówek w tygodniu, obec­
ni© kopalnia idzie na 2 lub 8 dniówki... 
Zarabiam obecni© o połowę mniej niż 
dawniej. Chcąc zaś utrzymać żonę i 
dzieci każdy robotnik wytęża wszy­
stkie siły, aby „ufedrować" jak naj­
więcej węgla. Korzystają z tego na­
turalnie przemysłowcy,, którzy usta­
lają coraz większą ssormy wydobycia- 
Robotnik pracujący na L. zw. akord 
winien zarobić według umowy o 30 
proc. więcej niż. przy pracy na dniów­
kę. Ceny akordu są jednak tak kalku­
lowane, że robotnik musi wydobywać 
wszystkie siły z siebie, aby zarobić 
kilkadziesiąt groszy ponad t. zw. 
„pańską dniówkę".

— Kapitaliści — mówi inny gór­
nik, sterany życiem i ciężką pracą — 
straszą nas ciągi© redukcjami lub 
:świętówkami. Każdy górnik ma wy­
dobyć na dniówkę oznaczoną ilość 
wózków węgla. O ile nie wydobędzie 
wyznaczonej ilości węgla otrzymuje 
świętówkę,. albo — co gorsza —. kartę 
redukcyjną. — Znajdzie się bowiem 
inny, który „ufedruje" więcej węgła!.. 
Nic też dziwnego, że robotnicy, dokła­
dają starań, aby wydolać .żądaniom 
przemysłowców. Każdy robotnik wio 
t> tein dobrze, że w razie redukcji, cze­
ka go wraz z rodziną, głód, nędza i 
powolne konanie...

Inny znów górnik — wspomniał w 
rozmowie o „reorganizacjach" pracy

Jeżeli mówi się o górnikach i ich 
ciężkiej pracy, — tó nie sposób nie 
wspomnieć i o ich towarzyszące pracy 
— koniach — które latami eałemi 
ciągną na dole kopalni wózki napeł­
nione węglem. Los tych zwierząt jest 
naprawdę godny pożałowania. Nie­
kiedy konie, na kopalniach, jak na- 
przyldad na kopalni „Renard", pra­
cują -bez przerwy 16 godzin na dobę. 
Widok biednego zwierzęcia każdego 
człowieka napełnić 'może zgrozą. Posu­
wają się on©: powoli, ciągnąc wózki i 
ciężko „robią"- ódrapanemi, pokaleeao- 
nerni' bókattsi. Niekiedy koń zmuszony 
jest przechodzić pochylony pod nisko 
zawieszonemu linami, wskutek czego 
nieraz1 cale płaty skóry odlatują ż wy­
chudłego grzbietu końskiego. O ile 
istnieją1 jakieś towarzystwa ' ' beSaróhy 
zwierząt'to nhteżateby aby Jeh człon­
kowie zobaczyli, jak „obhrdnihn'e44 'są

konie na niektórych kopalniach w Za­
głębiu.

Hajlepszyra ro b ttiik ies  na 
św iecie— §est polski girsik

Jeżeli chodzi o wydajność pracy 
lo robotnicy polscy stoją na pier- 

•'wszem miejscu, pośród robotników in­
nych' narodowości. Powiedzą o tem 
suche cyfry, które nie mogą znaleźć 
zaprzeczenia.

W Niemczech, w 1934 r. przeciętne 
wydobycie robotnika na dniówkę wy­
nosi 1625 kg. w ęgla.,

W Angłji wydajność pracy wyno­
siła w ub. roku na dniówkę 1120 kg.

We Francji około 850 kg. węgla 
wydobywał przeciętnie robotnik na 
dniówkę. " " ’
•"‘•■•’A "# P b lścę‘w ostatnich miesiącach

Z kieleckie! Izby rolniczej
Odbyło się posiedzenie komisji eko 

nowieznej kieleckiej izby rytmOże.i, 
pod przewodnictwem radcy St. Rydla 
w obecności prezesa; izby T. Kozlov/ 
s kiego, oraz delegata mm. roln. radcy 
Bobrowskiego,

Na porządku obrad w szeregu ak­
tualnych zagadnień gospodarczych 
znalazły się sprawy nowego projektu 
ustawy o podatku gruntowym, orga­
nizacji rynku wewnętrznego w obrocie 
artykułami zwierzęcemi oraz sprawa 
dostaw dla wojska.

W sprawie podatku gruntowego ko 
misja wysunęła trzy zasadnicze próbie 
my. Pierwszym z nich jest sprawa ra 
mowęgo. ustalenia w samej ustawie 
globalnej sumy, przypadającego skar­
bowi państwa z podatku gruntowego— 
kontyngentu gotówkowego, który — 
zdaniem komisji —. utrzymany być
winien na poziomie łat poprzednich, z 
uwzględnieniem wzrostu, wytworzono 
go na skutek wprowadzenia przewidzia 
nego postanowieniami art. 18 partycy 
powania w ogólnym w ymiarze podat 
ku ze: strony' związków samorządu te 
rytorjalnego. Postulat ten posiada dla 
rolnictwa i jego możliwości • płatni­
czych pierwszorzędne znaczenie i dlate 
go winien. być całą siłą broniony. .

Driigięm zagadnieniem była kwest ja 
rozpatrzenia przy śpósobnóści noweli 
zacji pódatku gruntowego istnieją­
cych możliwości zaspokojenia jednora- 
zOwem świadczeniom dwuch równole­
głych wpływów, jakie dochody Skar 
bu Państwa czerpie z rolnictwa. Cho­
dziłoby tutaj o rozwiązanie w ramach

twa poważną ulgę, jeżeli nie materjal 
ną, to już przez samo ujednostajnienie 
trybu zeznań i wymiaru ,dla władz 
skarbowych zaś przedstawiałoby rno 
korzyść w postaci uproszczenia admi­
nistracyjnego.

W trzeciej wreszcie zasadniczej 
sprawie, poruczonej w omawianym 
projekcie .Komisja wypowiedziała się 
za wtłoczeniem w ramy samego . po­
datku gruntowego danin pobieranych 
na rzecz samorządu terytorjałnego, ci­
pa rtyeh dotychczas o wymiar tego po 
datku. Zmiana ta wińnaby ?likw;do- 
wać największą bodaj bolączkę sfer 
rolniczych, którą stanowi nie wymiar 
podatku gruntowego, lecz daniny na­
kładane przez samorząd uniemożliw, 
rolnikowi normalną kalkulację i ukła­
danie budżetu. To też sprawa ta zosta 
nie tylko wtedy definitywnie załatwio 
na o ile 40. proc. dodatek obejmować 
będzie wszelkie daniny na. rzecz samo­
rządu, nie wyłączając podatków gmin 
nych jakoto wyrównawczy, inwestyćyj 
ny czy drogowy.

Następnie komisja zastanawiała się 
nad sprawą dostaw produktów rolnych 
dla wojska, którą to rzecz komplikuje 
brak magazynów imtendenckieh na te­
renie woj. kieleckiego, ©raz:. .d^Wnl- 
■ność na tym terenie'4 różnych DOK., a 
mianowicie Warszawa, Łódź, Prze­
myśl i Kraków. Komisja ustaliła sze­
reg wytycznych postępowania w tym 
zakresie w kierunku nawiązania ści 
ślejszego kontaktu z szefostwami inten 
dentury poszczególnych O. EL

* . . U/.UUD)' tuuij v w ramaci
pdatk,U .gruntowego, przypadającego"race tak „zreorganizowano", że ro­

botnik na dole kopalni wykonywać
1C.° r0bił0 kiik« łudzi.Naprzykład byli przedtem na kopal-

i mach t  zw. drzewiarze, którzy dostar­
czali górnikom drzewo potrzebne do 
budowy chodników i t  p. Obecnie pe- 
rooiene na dole kopalni magazyny,

na rolnictwo udz-alu w podatku docho 
dowym, który jak wiadomo, wyk. sta­
łą wyraźną tendencję kurczenia się, 
skutkiem czego skarb państwa widzi 
się zmuszonym do pokrywania swych 
strat na innych odcinkach. Przeprówa 
dzenie tego rodżaju scalenia dwuch po 
datków mogliby stanowić dla rolnic-

W sprawie organizacji rynku
rkułami

■ku we­
wnętrznego w obrocie artykułami zwie 
rzęcemi komisja postanowiła utrzy­
mać w dalszym ciągu dotychczasowe 
s ta ni wisko izby odnośnie organizac ji 
komisyj nadzorczych w kierunku za­
pewnienia roln;ctwu decydującego 
wpływu ńa ich działalność, oraz jak- 
najmniejsżybh kóśżtów ich utrzyma­
nia. “ ! ■ - i

1334 r, przeciętna wydajność robotni­
ka na dniówkę wynosiła aż 1919 kg.b ;

Zdawałoby się, że płace robo-taika 
polskiego są może lepsze niż w innych 
krajach. I o tem coś przeciwnego mór 
wią cyfry,- ; i !•■'

W Anglji w 1934 r. przmętny: za­
robek robotnika ną dniówkę, zatrud­
nionego, w górnictwie, w przeliczeniu 
na; naszą walutę, wynosił 14 zł. 25 gr.

W Niemczech w 1934 r. górnik przę 
ciętnie zarabiał na dniówkę 11 zł, 
50 gr.

W Polsce natomiast przeciętny za­
robek robotnika na dniówkę wynosił 
w ostatnich miesiącach 1934 r. 

tylko 7 zł. 14 gr.!~~
W Niemczech płaca górnicza wy­

nosi w cenie węgla 27 procent, w An­
glji 50 procent,

a w Polsce tylko iS prem ii!—
T. Ł-ski.

Pogadanka kosmetyczna
Tymczasowość — stała się obecnie for 

malną epidemia niemal we wszystki. h 
przejawach życia, a kobietą zawładnęła 
nawet w dbałości o wygląd zewnętrzny, 
piękno sylwetki, słowem urody.

Kobieta wie, że powinna dbać o siebie,
0 swój wygląd, by przedłuż,*- okre3 mło­
dości, odsunąć starość, która i tak nńsfety  
trwa dłużej w życia człowieka niż mlo_ 
dość, leoz jakże nierozsądne dajo się  zau­
ważyć; - jąj ■ ppątepowąnie w praktyce.

Chwilowsść ^  każdy'’ niemal wy dłek  
rzekomo zmierzający do potrzymania u- 
rody, nie mówię już piękna ale miłego 
wyglądu jost pomyślany przez nią na bar 
dzo krótką metą.

Kobieta i— chce być piękną, che© się  
podobać przed każdą zabawą karnawało­
wą, przed teatrem, kinem czy spacerem  
zużywając ' wówczas ; nias<! fwmadok, o- 
łówków i różów słowem zapomina się, żo 
przecież wnda wszystko to zmyje, a z pod 
powłoki śćottków upiększających każde 
lustro w niedługim czasie ukaże łojoto- 
kową, zwiótćżdłą cerę, skazaną wówcza* 
na bardzo utrudnioną długą kurację.

Z przykrością należy stwierdzić, rów­
nież fakt żo jeśli . 'ktoś już spostrzega o- 
znaki starości lub zaniedbania w pie'<*- 
gnaeji cery to zaniiąst ęlioć wtedy różno 
cząć racjonalną jej pielęgnacją, dzięki 
której pod kierunkiem fachowców prze* 
stosowanie odpowiednich zabiegów i środ 
ków kosmetycznych, może osiągane odpó 
wiodnio rezultaty, stosuje wówczas środ­
ki, których znajomość zawdzięcza szum­
nej reklamie bardzo często ©płaconej kóam 
tom ich dobroci.

Kobieta- która spostrzega zmarszczki 
na swej tw a r z y  zaczyna Sic giicbió, ż e  
młodość jej niknęła bezpowrołnie, żo, 
bieg jej życia kieruje się  ku końcowi.

. Tak, jak. różnorodne są powody powsta 
w apia: zmarązęzek, takąż różnorodność, mo. 
ted. ątosuje zapobieganiu.

W najnowszych czasach bardzo .popular 
n ą :stałą .się-ęhęmi.cząie spreparowana ma 
ska przedwzmarszezkowa kt.óra przez 
sw s odżywcze składniki dla tkaakj «kóry,
1 ściągania dostosowana obok kremów, od- 
żyweyed ;, odpowiednio spręparowanych 
stała się środkiem niezastąpionym przy 
racjonalnej pielęgnacji przeeiwzmarszcz- 
kowej.
Przy innych rodaajch cery dla jej uel a- 

styeznienia i zachowania w dobrej kondy 
cjl bardzo dobre rezultaty daje stosowa­
nie kąpieli przemiennych, parówek i na­
trysków, przy równoezesnem masażu rę­
cznym, oraz przyrządzi kami.

N iestety wsystkie te zabiegi wymagają 
system atycznego ich stosowania, by osią­
gnąć pożądane rezultaty.

Helena OhrabąszcTsowtozowa 
absolwentka Kursów Raojonatocj 

; Kosmetyki Dr- J. Kwitalskicj •
w Warszawie. •

Sosnowec, ul. Żeromskiego Nr. 8, !
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Z  Z a g ł ę b i a
T E A T K  M I E J S K I  

w SOSNOWCU.
I)r,Ig premiera oryginalnej komedji so­

wieckiej W. Śzk war kina pt. „CUDZE 
DZfLOKtT. Sztuka ta wystawiana była 
na wszystkich scenach Europy ciesząc 
sio wszędzie dużem powodzeniem. W> 
Szkwarkin twarzy tak kapitalne za w ikła­
nia i sytuacje, dając jednocześnie akto< 
fom  ogromne polo do popisu, że widz ba- 
Wiąc sic śledzi sztuk? z zainteresowaniem, 
bd początku do końca. Reżyseruje sztukQ 
p, H. Zełworowiozówna, zaś w kapitalnych 
rolach wystąpią: PP- Arciszewska, Ger­
son, Gołaszewska. Królikowska, Rapacka, 
Balcorzak, Bielecki, Golcze Wida, Erwan, 
K o s trz y ń sk i, Nawrocki, Orchoń, Rokoseow, 
iki.

Dziś o godz. 16.80 przedstawienie popo­
łudniowe świetnej komedji M arji Moro- 
Bowicz - Szczepkowskiej pt. „TYP A‘e w 
premierowej obsadzie.

Ceny miejsc popularne od 25 gr.

NA KOP. GRODZIEC PRACA OD ­
BYWA S IĘ  NORMALNIE.

W dniu wczorajszym praca na ko­
palni towarzystwa grodzieckiego w 
G-rocłźou. odbywała się już normalnie. 

Do pracy przystąpiły obydwie zmia
n i .

POSIEDZENIE PREZYDIUM RADY, 
WOJEWÓDZKIEJ BBWR. W KIEL­

CACH. „ -
W dniu dzisiejszym, w Kielcach odbę­

dzie się posiedzenie prezydjum r;uly wo­
jewódzkiej BBWB-, na którem omawiane 
będą sprawy organizacyjne.

Jednocześnie sekretarz generalny B, B. 
W. IL p, Brzęk _ Osiński przeprowadzi in­
spekcje,

mm
gdzie znów padły wygrane w IV-ejKI. 31  Lot okSb.

z ł .  i 0 0 . 0 0 0
•'WODO KWIATOWA IPERFUMV: S W / W r  MSMSMz, o maturalnym zopficHuezp w a r s z a w ą

Raaa wo>e«odZKa B. B. W. R. w trosce o życie  
kulturalno-oświatowe województwa kieleckiego
POWOŁANIE BO ’ŻYCIA SEK C JI KULTURALNO - OŚWIATOWEJ.

— Zabawa na przysp. wojsk, kobiet. 
Dziś, tj. w niedziele dn. 17 bm. o godz. 4 
odbędzie si© zabawa taneczna dla młodzie 
ży szkolnej, urządzona staraniem  P E  K. 
Zabawa odbędzie sic w  sali girnn. im. E. 
P later i urozmaicona będzie popisami 
młodych członkiń. Komitet zaptrasza wszy 
Hikich członków i sympatyków PW. i WF.

Dziś w kinie ,,T3den“ o godz. 11.30 odbę­
dzie się poranek z filmu pt. „Powrót 
Sherloeka Holmesa". W rolach głównych 
Clive Brook i Philips Holmes. Ceny bi­
letów od 25 gr,

— Kolo przyjaciół OM P-u w Sosnowcu, 
Dnia 15 bm. odbyło się w lokalu rady po­
wiatowej BBWR. organizeayjno zebranie 
kola przyjaciół UMP.-u w Sosnowcu przy 
licznym udziale działaczy społecznych, 
przedstawicieli władz, kupieetwa i orga- 
nizaeyj społecznych. Zebranie zagaił w 
imieniu wydziału okręgowego OMP.-u — 
prof. Józef Lassota, poczem przewodniczą 
eym zebrania wybrano jednogłośnie P. 
starostę grodzkiego, Heynara. Pan staro­
sta przedstawi! zebranym cele i zadania 
kola przyjaciół, następnio p. Karol S tan . 
kiewicz omówił ideologie i strukturę o r­
ganizacyjną OMP.-u. Po dłuższej dysku­
sji, w której zabierali glos pp. K antor - 
Mirski, Jerzy ko wski, Paweł Kucharski, 
i Lassota wybrano zarząd w następującym 
składzie, pp. Józefa Cholewieka, Almstacd 
towa, Wojtulcwieżowa, starosta Heynar, 
inspektor pracy inż. Wesołowski, Józef 
Gallot. Teofil Olearczyk, Paweł Kuchar­
ski, prez. H, Almstaedt, nacz. Jerzykow- 
ski, poset J, Konieczko, kom. Ciosielski, 
Sekretarzowała p, Danuta Gholewicka.

A R T R E T Y K
może stać się Inwalidą

bo dolegliwości arlretyczno-reumatyez- 
ne powodują bóle, zniekształcają stawy, 
utrudniają ruchy i powodują stopnio­
wo utratę zdolności do pracy.

Zioła Magistra Wolskiego „Reumosa- 
sa‘‘, zawierające rzadką rośliną chiÓRką 
Schin-Sehen, usuwają kwas moczowy, 
łagodzą cierpienia artretyezne, reuma­
tyczne i bóle ischiasu.

ZIOŁA „REUHOSA”
do nabycia w aptekach i drogeriach 
iBkładach aptecznych).

Wytwórnia Magister E. WOLSKI, 
Warszawa, Zjeta i i  m. 1.

Rada wojewódzka BBWR. powołała do 
życia wojewódzką sekcją kulturalno - 
oświatową.

Na przewodniczącego tej sekcji prezes 
rady wojewódzkiej BBWR. poseł dr. Go­
siewski powołał dyr, Romana Cholewic- 
kiego.

Zadaniem nowoutworzonej sekcji, której 
siedziba mieścić się bcdzle w Kielcach, 
jest prowadzenie instytucyj kulturalno - 
oświatowych na terenie województwa kie­
leckiego.

Sekcja utrzymywać będzie stały kon­
tak t i współpracować z wydawnictwami i 
bibliotekami regjonalnem.i z wydąwnlć,,.

iwami perjodycznemi, prasą, teatram i, ra  
djeiu i organizować będzie odczyty i po­
gadanki w calem województwie ktelec- 
klcm,

Poza tem sekcja współdziałać będzie z 
zespołami pisarzy, plastyków, muzyków 
i t. p.

Nowa placówka obejmie całokształt 
spraw kulturalno - oświatowych dotych­
czas rozproszonych PO różnych ośrodkach

W skład sekcji wejdą oprócz przewod­
niczącego i sekretarza, przedstawiciele po 
szczególnych ośrodkowi z województwa 
kieleckiego,

Sorawa wtadz miejskich w Dąbrowie
Ministerjum spraw wewnętrznych 

zatwierdziło wybór p. Teofila Trzęsi- 
miecha na wiceprezydenta m. Dąbro- 
wy.

Sprawa zamianowania natomiast p. 
Siwilca, który jak już donosiliśmy zo­
stał wybrany prezydentem m. Dąbro­
wy nie została jeszcze załatwiona. Jest 
jednak prawdopodobne, że p. Siwik

obejmie stanowisko wiceprezydenta w 
Kaliszu, z tem miastem bowiem łączą 
go lata szkolne i praca społeczna.

Z drugiej zaś strony dowiadujemy 
się, że stanowisko prezydenta m. Dą­
browy ma objąć major Stawiński -— 
prezes związku łegjonistów w Dąbro­
wie. Ile  w pogłosce tej jest prawdy — 
trudno narazić stwierdzić.

Leczył się w ubezpieczani
pa skfMimmlegitymacją

SUROWY WYROK SĄDU W  ZAW IERCIU.

Sąd grodzki w Zawierciu rozpatry 
wał ostatnio charakterystyczną spra­
wę niejakiego Bolesława Cieleckiego 
z Zawiercia, oskarżonego z art, 284 kk. 
o to, że nie mając uprawnienia do le­
czenia się na koszt kasy chorych —■ 
leczył się na podstawie skradzionej 
Stanisławowi Lendrze legitymacji 
członkowskiej w kasie chorych w Za­
wierciu. I/eczenie to trwało od dnia 
19 li p sa 1983 r. do dnia 21 września 
1833 r. Cielecki skorzystał z 27 wizyt 
lekarskich i leków ogólnej wartości 
135 zł. Sad uznał winę oskarżonego za 
udowodnioną i skazał Bolesława Cie­
leckiego na siedem miesięcy więzienia

na uiszczenie 49 zł, opłaty sądowej i 
zwrot kosztów postępowania w spra­
wie.

Sąd wprawdzie karę; zawiesił na 
lat trzy. jednakże p. Cielecki będzie 
musiał zapłacić grube koszty. Wyrok 
ten powinien być przestrogą dla tych, 
którzy korzystają nie ze swoich upraw 
nień w ubezpieczalni społecznej, po­
sługując się wypożyczonemu legityma­
cjami lub zgoła, jak  to było z p. Cie­
leckim — kradzionemi dowodami.

Ubezpieczalnia — we wszystkich 
takich wypadkach — sprawy skieru­
je z reguły do sądu,

Zatoolł m l w piersi partnera
KRW AW A GRA W  KARTY DWIJCH BEZROBOTNYCH.

W Daódówce rozegrało się krwawe 
zajście. Dwueh bezrobotnych 24-łetni 
Donat Niedzielski i P io tr Bur ba grali 
w karty. W pewnej chwili Niedzielski

S

W REPREZENTACYJNEJ SAL|
R e s t a u r a c j i

„OAZA”
SOSNOWIEC, Sadowa 8, telef. 4-19
od. dziś całkowita zmiana programu 
artystycznego, dancing towarzyski 
od godz. 9 wieczór występy artysty ­
czne od godz. 11 wieczór, w niedzielę 
i święta podwieczorki towarzyskie, 
Znakomity zespół orkiestry jazzban- ■ 
dowej pod kierownictwem p. J . 

Kremsa.
Konsumoja zł. 1.51. —r Lokal dobrze 

ogrzany.
75 A R 2! Ą R-

ODZNACZENIE ZA PRACĘ NA POLU 
ROLNICTWA I SADOWNICTWA KOL 

ICA ROLNICZEGO W GRODŹCU.
Na wystawie rolniczo - ogrodniczej W 

Strzemieszycach .Wielkich, urządzonej 
przez okręgowe towarzystwo organizacji 
i  kolek rolniczych, kółko rolnicze w Grodź 
ou wystawiło w specjalnem stoisku nawo­
zy sztuczne narzędzia rolnicze i ogrodu L 
cze, środki chemiczne przeciwko choro 
bom i szkodnikom roślin w sadowniO1 
twie i ogrodnictwie, nasiona rolnicze i wa 
rzywnieze i inne.

Stoisko kółka rolniczego w Grodżcu 
podczas trw ania wystawy w Strzemię czy 
cach Wielkich oblegane było przez zwie­
dzających a szczególnie gospodarze in te­
resowali się działem rolniczo - ogrodni­
czym.

Okręgowe towarzystwo organizacji i 
kółek rolniczych w dowód uznania za pra 
ce na polu rolnictwa, prowadzoną przez 
kółko rolnicze w Grodżcu od szeregu lai, 
na terenie gminy Grodziec, a także za in­
teresujące i gustowne urządzenie stoiska 
na wystawie, nagrodziło kółko listem po 
cli walnym.

DZIENNIKARSKA „CZARNA KAWA".
Pod hasłem „Raz kaczce śmierć" odbę­

dzie się w salonach kola towarzyskiego w 
Katowicach dnia 8 marea dżićnńikarska 
„Czarna Kawa*1 zorganizowana przez Syn 
dykat Dziennikarzy Śląska i Zagłębia Dą 
browskiego. Podczas „Czarnej Kawy" od 
będą się występy artystów teatru  pal,’,kio 
go W Katowicach i „Rarytasu", niuwątpli 
wym zaś rarytasem  będzie występ głośne 
go tenora Ladisa Kiepury, rodzonego bra 
ta  Jan a  Kiepury. Oczywiście będą takżo 
i tańce przy dźwiękach doborowej orkio_ 
stry.

— Podoficerowie rezerwy koła Gro­
dziec. Dziś o godz. 9 rano odbędzie się za 
branie zwyczajne miesięczne kota podof. 
rezerwy w lokalu własnym w Grodżcu.

— Staraniem sekcji scenicznej związku 
strzeleckiego H uta Milowice w Sesnowcr
zostanie odegrana dziś o godz. 18 w sali 
ochronki przy bucie Milowice arcywcsoła 
sztuka Lahisza w 3 akt. pt. „Wojna /. żo­
nami^. Dochód przeznaczony na coio nwią . 
zku.

— Kradzież. Berek Szwarc, zamieszkały 
w Sosnowcu, zameldował w policji, że z 
jego składu z bielizną przy ul. Modrzejow 
slciri 7 w Sosnowcu, skradziono z kasetki 
780 zł. w gotówce. Policja prowadzi docho 
dzenie.

faehwka chem-

zauważył, że Burba go oszukuje.
W porywczym Niedzielskim zar 

wrzało. Błyskawicznym ruchem dobył 
noża i utopił go po rękojeść w piersi 
partnera, Burbę w stanie ciężkim od­
wieziono do szpitala, gdzie walczył zę 
śmiercią przez kilka tygodni- Nie­
dzielskiego osadzono w więzieniu w 
Będzinie.

Niedzielski stanął wczoraj przed 
sądem okręgowym w Sosnowcu. Ska­
zany w stał na 8 miasujęęy więzienia.

AKCJA ODDŁUŻENIOWA
Zjednoczone Stowarzyszenie Właścicie- 

li Nieruchomości w Sosnowcu i Związek 
Właścicieli Domów i Placów m. Sosnow­
ca podają do wiadomości ogółu właścicieli 
nieruchomości, iż utworzony został
CENTRALNY KOMITET O IM ^JŻENIO 

WY ZAGŁĘBIA DĄBROWSKIEGO 
*€. IC O.)

przy Związku Właścicieli Domów i Pla- 
ców m. Sosnowca, lctóry prowadzi akcjQ 
w kierunku oddłużenia własności nieru­
chomej miejskiej. .

Zarazem O. K. O. wzywa zamteresowa. 
nych pp. Właścicieli Nieruchomości, aby 
zgłaszali sic w godz, od 9-30 do 13-ej i od 
16-oj do 19-ej każdego dnia, Sosnowiec 
ul. Dęblińska 18 w terminie do 20-go lu ­
tego br, w celu wypełniania kwestjonarju 
sza do ankiety w sprawie oddłużeniowej.

W Będzinie, Dąbrowie Górniczej. Za­
wierciu, Olkuszu i Czeladzi ankiete prze­
prowadzają lokalne Komitety _przy Zwiąż 
kach Właścicieli Nieruchomości.

Centralny K om itet Oddłużeniowy
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1 Zawiercia
(z) Zakcńtzeińe kursów kół gospodyń 

wiejskich. Zakończono w stały . 3-dmowe 
kursy organizacyjno - gospodarcze, w ig  a
nizowane przez powiatowa organizacje 
kół gospodyń wiejskich dla zarządów kol 
gospodyń wiejskich. Wykłady odbywały 
sic w sali rady powiatowej.

Poza wykładami odbywały sic pokazy 
praktyczne. Wykładowcami byli: msp.
Michajdowa, insp. Zbroska, instr. Dymisz-' 
kiewiczówua. insp. Olszewski, lek. wet. dr. 
Świstań, instr. Wereszczaka i inż. Rośkosz 
ny. Pozatem poseł Sowiński wygłosił rele 
ra t o ogólnej sytuacji gospodarczej k ra­
ju.

Z Nowym Rokiem 1935 rozpocz­
nij nowe życie, składając swe, 
nawet najdrobniejsze, oszczędno­
ści w KOMUNALNEJ KASIE 
OSZCZĘDNOŚCI, powiatu Za­

wierciańskiego w Zawierciu.

Z HiEcusza
■ («!} Nowe kółko rolnicze. Onegclaj po­

wstało nowe kółko rolnicze w Sławkowie, 
gin. Pilica, z zarządem — p. Antonim Sła- 
boniom, nauczycielem na czele.

Nowopowstałe kółko obejmuje wsie: 
Sławków, Dobrą i Wierbkc.

(ol) Ruc-h ludności. W ciągu IV kwarta 
łu r. ub. "w pow. olkuskim zawarto 465 
małżeństw, urodzeń 1056 i zgonów 481.

(ol) Kiermasz. W dn. 24 bm. zw. pracy 
sb. kobiet w Bolesławiu, urządza dorocz­
ny kiermasz.

(ol) Knlig do Sławkowa. Dzisiaj o godz. 
12 i pół sfekeja wycieczkowa t-wa śpiew. 
„Hejnał" w Olkuszu, urządza kułig do 
Sławkowa, gdzie w sali p. Chmielewskie­
go odbedzie sic daneing.

(ol) Epidemia dyfterytu w Sławkowie. 
W ub. tygodniu zachorowało w Sławko­
wie ogółem 6 osób na błonice (dyfteryt). 
Oprócz tego zanotowano na terenie pcwia 
tu: 1 wyp. błonicy. 1 pokąsanie przez psa 
wściekłego i  2 zakażenia połogowe.

ioziK i  .yma ł $  ciągnienie I-ej HI. 32 iaterp paftstwowei

BERSOM

K t o  jeszcze nie nabył losu niech spieszy do szczęśliwej kolektury

St. HLUWSKIEJ y sosnowcu.
SiŁiiJ O stisS atlstÓ W S  w Będzinie, Małachowskiego !

w Dąbrowie Gćrn , 3-go Maja 2 
w Zawierciu, 3-go Maja l 
w Grodźcu, Kościuszki 3

atfvź ttasiych szczęśliwych losów moie zabraknąf, Jak to byio
w ySRegłejj loterjl.

KOLEKTURY NASZE CZYNNE SĄ DO GODZ. 21-ej.

Niezwykle machinacje dyrekcji browaru ks. Pszczyńskiego
JESZC ZE JED N A  SEN SA CY JN A  A FEB A  SKARBOWA OSŁAW IO­

NEGO MAGNATA ŚLĄSKIEGO.

MIESZKANIEC KIELC SKAZANY NA 
3 LATA W IĘZIENIA ZA KRADZIEŻ 

WIECZNEGO PIÓRA. ;
Mieszkaniec Kielc, 2-letni Adolf Resz­

ke, wielokrotnie karany Podziej, skradł 
w jednym ze sklepów w Częstochowie wie 
ezne pióro. •

Reszke przeglądając komplet piór, w 
pewnym momencie niespostrzeżenie wsu 
nął jedno z nich do rękawa palta. Nastę­
pnie sprytny kielczanin oświadczył sprze 
dawcy, że na chwilę wyjdzie ze sklepu, i 
gdyż na ulicy ezeka na niego narzeczona, 
która da m u pieniądze na kupno pióra.

Po wyjściu Reszkego ze sklepu sprze­
dawca spostrzegł brak pióra i zdążył jesz 
cze schwytać złodzieja na ulicy.

Onegdaj Reszke stanął przed sądem i 
grodzkim w Częstochowie.

Oskarżony do winy się nie przyznał, 
twierdząc, że tego dnia był p ijany i pió- 
ro zabrał przez pomyłkę.

Sąd nie dał wiary tym tłumaczeniom 
i ze względu na wielokrotną karalność o- j 
skarżonego skazał go na 4 ła ta  więzienia.

W tych dniach policja przeprowa­
dziła liii terenie Śląska szereg docho­
dzeń w związku z pojawieniem się fal­
syfikatów znanego piwa Browaru 
•Książęcego w Tychach.

W yniki tych dochodzeń były nie­
zwykle sensacyjne, albowiem okazało 
się' że falsyfikaty pochodziły z Bro 
waru Obywatelskiego w Tychach, bę­
dącego również własnością ks. Pszczyń 
skiego, lecz nieobjętego zarządem 
przymusowym, któremu podlegał Bro 
war Książęcy.

Zeznania przesłuchanych przez 
władze hurtowników i rewizja prze­
prowadzona w Browarze Obywatel­
skim — przyczyniły się do stwierdze­
nia, że dyrekcja Browaru Obywatel­
skiego butelki produkowanego przez 
siebie piw a zaopatrywała w nalepki 
znanego ze swej dobroci piwa Browa­
ru Książęcego, względnie nakazywała

naklejanie tych etykiet swym hurtow­
nikom.

Spraw a ta znajduje się obecnie w 
rękach prokuratora sądu okręgowego 
w Katowicach, a  niebawem znajdzie 
się na. wokandzie wydziału, sądu okrę­
gowego w Katowicach.

Jak  słychać, niezależnie od procesu 
karnego oczekiwać należy wystąpie­
nia Browaru Książęcego w Tychach z 
powództwem eywilnem o odszkodowa­
nie, sięgające nader poważnych sum, 
które, według obliczeń sfer zaintere­
sowanych, mogą. -wynieść kilkaset ty ­
sięcy złotych.

Spraw a ta budzi na  Śląsku |tem 
większe zainteresowanie, że przedsta­
wia ona nietylko jaskraw ię nieuczci­
wy konkurencję, lecz wykazuje rów­
nież,. w jak i sposób starano się. dzia­
łać na szkodę skarbu państwa.

SP O R T
i  WYCHOWANIE FIZYCZNE

Biały Tydzień w Magasynle 
Bławafnym

B Ę D Z I N ,  K O I 36.
M. K Ę P I Ń S K I

eat doroczną reklamową sprzedażą b i a ł y c h  t© W 3PĆ W 
z fabryk: Żyrardów, Scheibler, Krusche Euder, Ozorków i innych

po wyjątkowo niskich cenach.

DZIECKA-PUDŁił B E B E  S Z O F M A N A

“«8**a5H.- ras ieratps
SŁABE W YNIKI POLSKICH NARC1A

RZY NA ZAWODACH FIS.
Oczekiwany z naprężeniem bieg na 18 

km. w Szezyrbskiem Jeziorze odbył e-ię w 
ciężkich warunkach atmosferycznych. O- 
gółem w biegu startowało 215' zawodni­
ków.

Pierwsze miejsce zdobył Karpinen ; 
(Finlandja) 1:27:50. .

Z polaków Górski uplasował się dopiero 
n a  23 miejscu, m ając czas 1:41:5% B o ry eh - 
1:44. W awrytko — 1:49.18 i Bronisław ; 
Czech — 1:51:05. j

X Odwołanie popisów łyżwiarskich f 
%wodów hokejowych na lodowisku U njl 
w Sosnowcu. Zapowiedziane na  dziś zaw© 
dy łyżwiarskie i hokejowe oraz „Maskara 
da" na torze TJnji w Sosnowcu, zostały i 
spewodn odwilży odwołane.

Ofsary , x, ■ )
Kółko literackie przy szkole powsz. nr. 

19 w Sosnowcu składa dochód z dziecinne­
go balu kostiumowego razem 15 ał. 51 gr*, 
w tern na  Fundusz Szkol. Polskiego Za. 
granicą 8 zł., na Towarzystwo Popierania 
Budowy Szkól Powszechnych 7 zł. 51.

Do kasy ebrześe. tow. dobroczynności 
w Sosnowcu na kształcenie sierót w rze­
miośle złożyli pp.: Zw lekarzy państwa 
polskiego zł. 31, dyr. K. Dauphin zł. 20, 
zawiad. inż. Galłot zł. 20. M. Jędryezek zł. 
5, St. Żurek zł. 1.

KRWAWA  
i A F J A

--- W takim razie będzie musiał za 
mówić płótno, a gotowe będzie nie 
wcześniej, niż pojutrze i to jeszcze nie 
napewno. Jak  tylko zobaczę się z 
mym dostawcą, napiszę do ojca pani 
i oznaczę dzień na pierwsze posiedze­
nie który jak pani widzi nie należy 
odemnie.

— Byleby tylko pański dostawca 
nie marudził — szepnęło dziewczę z 
niecierpliwością dziecięcą.

— Zwykłe jest punktualny, ale po 
lecę mu, ażeby się pospieszył. Jeszcze 
jedno pytanie.

— Słuchamy.
— W jakim kostjumie życzycie so 

bie państwo, ażeby malowany był 
obraź?

— Dziewczę spojrzało na ojca, a 
ten odpowiedział:

— M arja tylko co ukończyła pen 
życzyłbym sobie, ażeby na portre

eio przedstawiona była w ubraniu pen 
sjonarki z szarfą niUoeską, wskazują­
cą, że jest w klasie wyższej. Siostrze 
mojej bardzo się podoba w takiej po­
staci, a kostjum ten bardzo jest ładny 
i frustpjsvnv.

— I owszem!
— Pozostaję mi tylko dać panu 

swój adres, ażeby pan mógł do mnie 
napisać.

Tluśeioeh znowu dobył pugilaresu 
tak grubo wypchanego biletami banku 
wemi, otworzył go i w yjął bilet wizy 
to wy, który podał następnie Gabrje- 
łowi Serve!

A rtysta wziął go i przeczytał: 
Ludwik Bressołcs

25 ulica Verneuil.
Bressoles wstał i młode dziewczę 

również, myśląc, że ojciec odchodzi.
Ale on, zamiast się pożegnać, przy­

stąpi! do stalug, przy których praco­
wni! malarz, a na których spoczywał,, 
jak wiemy, prawie już ukończony 
ibrąz.

Blondynka podążyła za ojcem, a 
przechodząc obok Alberta de G-ilbray, 
poraź dru^i mimowolnie zamieniła 
z nim spojrzenie i znowu się zaczer­
wieniła.

O trzy kroki stojąc przed staluga- 
mi, Gabrjel z niepokojem oczekiwał 
zdania gości o nowym jego utworze.

— Zapewne przeznacza pan ten

obraz na wystawę? — spytał były bu- 
downiczy.

— Tak.
— Bardzo zajmujący i przepowia­

dam panu wielkie powodzenie.
— Tak pan szczerze utrzymuje?
—- Słowo honoru, kochany artysto, 

ą mam pretensję, że się znam na tern 
trochę. To wspaniale. Przekonany je­
stem, że córka moja podziela me zda­
nie. Nieprawdaż Marjo?

— O tak, to bardzo ładne, bardzo 
ładne! ■— zawołała M arja de Bressoles

— Tern bardziej, że to rzeczywi­
stość! — odezwał się Gabrjel.

— Więc ten obraz to nie fantazja?
— Nie na nieszczęście.
— Pan widział to, co pan przed­

stawił?
— Więc to sportretowanie jest to 

twarzyczka łagodna, cierpiąca, a  peł­
na rezygnacji?

— Tak i to zupełnie podobny por­
tret. Za model służyła mi biedna, bar­
dzo chora dziewTczyna.

— Lecz przecie nie umarła? — 
spytała M arja niespokojnie.

— Nie, wyszła już nawet z niebez­
pieczeństwa, przynajm niej jak  na te­
raz wyzdrowienie je j postępuje ciągle, 
ażeby jednak dojść do zupełnego wy­
leczenia, potrzebaby jej było troskli­
wego pielęgnowania, spokojnego życia 
i trochę wygód.

Wbrew wszelkim przewidywaniom 
nie umarła, dzięki serdecznej opiece 
jednej z sąsiadek i przy pomocy pie­
niędzy, jakich je j dostarczyliśmy, mój 
uczeń, pan Albert de Gilbray, które­
go mam zaszczyt, państwu przedsta­

wić, i ja. Pozostała przy życiu, ale 
przyszłość jej w ydaje mi się bardzo 
posępna, jeśli tylko ma jaką przy­
szłość przed sobą.

Przedstawionym będąc tak niespo­
dzianie — Albert ukłonił się.

Bressoles odkłonił mu się i M arja 
również, zapłoniwszy się znowu.

— Zapewne dziewczę to jest jed- 
nem z pańskich modelów? — spytał 
dawny budowniczy.

— Nie, to bardzo pracowita robot­
nica.

Siły swe wyczerpuje przy szyciu, 
a ledwie jest w możności zarobić sobie 
na kawałek powszedniego ekleba.

— Biedna! — smutnie wyszeptała 
M arja.

— O! i strasznie biedna! Gdyby 
jeszcze była zdrowa!..

— Ileż ma lat?
— Dwadzieścia dwa do trzech.

XXXE.

— Zatem rodzice nie mogą jej do­
pomóc? — zapytał Bressoles.

— Nie ma rodziców — odpowie­
dział artysta.

— Odumaiji ją?
-— Nigdy ich nie znała.
W  dzieciństwie rzucono ją sapą 

w świat.
Trzeba było natury prawdziwie 

anielskiej, ivrodzonego uczucia g0**" 
ności, męstwa, dochodzącego do boha­
terstwa, ażeby je j wieku dojść i oprzeć 
się zwycięsko wszelkiemu złemu.

d. c. u-
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W O L E

B I A Ł E  T Y G O D N I E

OERfirmie
T*i„ 12-19

Koasuto damsk, dzień, 
„ „ nocne
„ męskie dzień, 
u » nocne

Kombinacje jedw. dam. 
Keformy „ „

Sosnowiec, Hodrzejowska 20 Tel. 12-19
to jedyna okazja zakupu wszelkich 
towarów w zakres galanterji wchodzą* 

♦<*11 cych po cenach niebywale niskich. 
P O L E C A M Y o
od 0.75 fj] Pończochy dam, jedw. od 0 75
„ 1.95 1 j, dziecin, „ 0,25
„ 2.55 I Skarpety m ęskie „ 0.25
s 3.80 i Rękawiczki ' „ 0.65
„ i.95 1 Ręczniki „ 0.29
„ 120 1 Chusteczki pót tuz. „ 0.50

m sz  w wlelfc.m wyaorzs:
torebki, parasolki, swetry damskie męskie i dziecinne.

= -----= Codziennie nowości na składzie =====
OBSŁUGA JsOŁlDNA t CENY STAŁE!

je_si enoi-obą gruczołów i... tzy ko— 
wy Cu którą uaiezy zawczasu le­
cząc, w przeciwnym Oowiem ra- 
zm, bdu-uwająęe działanie tego wa 
żnego organu slatonje coraz 
oardziej, wsaulek czego mogą wy 
utknąć niemile .ezęsko nawet gro­
zie ut>mp:iK.acje.

Wiedza lesaraka stwierdziła z 
caią pewnością, że sole zawiera­

jące jod działają znakomicie p r z y  
najrozmaitszych postaci ao.il wo_ 
la. Wielka ilość chorych przy sto 
suwaniu naszej bardzo prostej 

DOMOWEJ KURACJI 
stwierdziła szybkie i zarazem zu 
pełnie nieszkodliwe uśmierzające 
działanie na dolegające im bóle. 
Każdy cierpiący na wolę wzdę­
cie szyj i i obrzmienie gruczołów, 
niech zażąda naszej broszurki, 
którą przesyłamy

zupełnie bezpłatnie. 
Wystarczy odkrytka pocztowa, 
PANONIA - APOTHEKE 

Budapeszt 72, Postfach 83. Ab!.
P. 155.

Do akt Nr. Kos. 1336, 1188/34, 35 35,

O d WICSsZ C Z E N I E  .
Komornik Sądu Grodzkiego wDąbrowio 

II r. .łan lmda sam. tamże przy uLSienkie 
wicza nr. 11 na mocy art. 662, 603 i 6o4 m. 
P. Ł‘. ogłasza: że w dniu 25 lutego 193Sr.
0 godz. 12 (nie pźniej jednak niż w dwie 
godziny) w i  terminie w drukarni w Dą­
browie Górniczej przy ul. 3-go Maja nr. 
14 odbędzie się sprzedaż z przetargu publi 
cznogo ruchomości składających się z ma 
szyny drukarskiej A. Fenim nr. 183 osza­
cowanej na sumę 2200 — na zaspokojenie 
wierzytelności Firmy; Nasz Sklep „Ura­
nia".

Cona wywołania stanowi połowę sumy 
oszacowania.

W dniu 25 lutego 1935 r. o ogdz. 12 (nie 
później jednak niż w dwie godziny) w I  
terminie w drukarni w Dąbrowie Górni­
czej przy ul. 3-go Maja nr. 14 odbędzie się 
sprzedaż z przetargu publicznego rucho­
mości składających się z maszyny ptas. 
kiej rozmiar 70 X 100 i maszyny drukar­
skiej jeden pedał nr. 13619 oszacowanych 
na sumę łączną 3.600 zł. na zaspokojenie 
wierzytelności Firmy: Nasz Sklep „Ura­
nia".

Cena wywołania stanowi połowę sumy 
oszacowania.

W dniu 25 lutego 1935 r. o godz. 14 (nie 
później jednak niż w dwie godziny) w I 
terminie w Dąbrowie Górniczej przy ul. 
Satszyo 1 odbędzie się sprzedaż z przelar 
gu publicznego ruchomości składających 
się z pary koni, beczkowozu z podwoziem
1 beczkowozu dużego z podwoziem oszaco­
wanych na łączną sumę zł. 650 — na zaspo 
kojenie wierzytelności Firmy: Ehrenberg 
i Hollander raf. nafty w Gorlicach.

Cena wywołania stanowi połową sumy 
oszacowania.

Powyższe ruchomości oglądać można 
pod wskazanymi adresami w dniu licy­
tacji,

Komornik: Jan  Duda.

11091 CBDDjri iirfS iii ii ii i li i  la m tai i i i  uliow.
Każdy kupujący jeden z niżej podanych kompletów reklamowych otrzyma 

wartościową nagrodą.
JAKOŚĆ NASZYCH TOWARÓW JEST NASZĄ NAJLEPSZĄ REKLAMĄ.

Komplet nr. A, tylko za zŁ 12.96
3 metry materjału modnego, angielskiego desenie na garnitur męski ,lub 4 metry 
m aterjału „Szkockiego5* na suknią damską elegancką. Follower w pięknych dese­
niach żakard. 1 eleg. koszula dzienna. 1 p. kalesonów trykot. 1 p. skarpetek jedw. 
lub wełn, 1 pasek ełeg. z niklową klamrą. 3 chusteczki. Ten sam komplet w gatun­
ku najprzedniejszym zł. 17.89. UWAGA: Wysyłamy wytworne garnitury gotowe 
z bostonu i bielsk, kamgarnu w cenie a!. 15, 19, 25, 32.

Komplet nr, B. tylko za.zł. 25.49.
Sztuka płótna w b. dobrym gatunku 17 mtr., 6 mtr. dobrego zefiru na eleg. ko3zu 
lę lub na suknię, 6 mtr. puszystej flaneli na eleg. szlafroki lub bieliznę, 6 mtr. ręcz 
nikowego płótna, 2 piękne, tkane tyrolskie dywaniki w bogatych d e se n ia c h . Za­
miejscowym klijentom wysyłamy nasze towary za zaliczeniem pocztowem na łi- 
stowne^ zamówienie. RYZYKO WYKLUCZONE, gdyż towary nasze są pierwszo­
rzędnej jakości. Jeżeli ewent. towar się nie podoba — przyjmujemy z powrotem, 
a pieniądze natychmiast zwracamy.
Adres dla zamówień: DOM T O W ARO W Y „WAWEL’* ŁÓDŹ, UL. NAWROT 39.

S '
NIEBYWAŁĄ OKAZJĄ ZAKUPU

BIAŁE TYGODNIE
H2K2, f .  O S T R Y

Sosnow iec, is!. ^©■sSyzejjs&wskśa 12 Te!. 3-S3
PONIŻEJ PODAJEMY KILKA CEN O -<JENTACYJNYCH:

pończochy damskie jedw, od 0.75
„ dziecinno „ 0,23

skarpety męskie ,, 0.25
rękawiczki ,, 0.65
ręczniki „ 0.z9
chusteczki I/2 tuz, „ 0 50

Polecamy w wielkim, wyborze: w ykw intną bieliznę damską l poś helową, pyjamy, bon-* 
jourki, torebki, param  ki, sw etry damskie, n ijsk ie  i dziecinne.

OBSŁUGA SOI IL»NA. :--:—  ............  = ;  CENY STAŁE
ll lM a i ia -  Tegoroczne Biate Tygodnie Ilością towarów i taniością cen przewyższają

w szystaie dotychczasowe.

koszule damskie dzienne od 0,75
„ nocne „ l .95

„ męskie dzienne „ 2.55
„ ,. nocne „ 3.30

reformy jedw. „ 1.20
kombinacje,, „ l .95

KINO

pA*-%

PRZEW RÓT W KINEMA1OGkAFJI!
Najnowszy wynalazek zastosowany w Pol­
sce! Pierwszy artystyczny dubbing polski 

CONRAD YE9DT 5 Inni artyści amerykańscy unów.ą
PO polsku w filmie p. t,

Siostra Marta jest szpiegiem
Dramat o silnem napięciu 

W rolach tyt.:
MADELEINE CARROL. HERBERT MARSHALL. 

Początek o godz. 4-ej.
Nadprogram: „WIOSNA NARCIARZY*5. Prawdziwa uozta wi­

zualna dla miłośników tego sportu,

Ogłaszajcie się w Expresie Zagłębia

Byguatura Km. 601/34 «.

OBWIESZCZENIE
o licytacji nieruchomości

Komornik Sądu Grodzkiego w Sbsaow 
cu rewiru Ii-go egzekucyjnego Jnn Gbrzą 
stowski, mający kancelarję w Sosnowcu 
ul. Pańska Nr. 34-a na podstawie Art,. 
676 i 679 k. p, o. podaję do publicznej ssria 
domości, że dnia 26 marca 1985 r. o godz, 
10 _ w Sądzie Grodzkim w Sosnowcu odbę. 
dzie się sprzedaż w drodze publicznego 
przetargu należącej do dłużniczki Estery 
Fajgli Rusinkowoj i egzekwującej Adefj 
Heftmanowej w równych niepodzielnych1 ‘ 
połowacth nieruchomości: działka placu o 
ogólnej powierzchni 173,182, położonej w 
Sosnowcu, powiatu Będzińskiego przy ul. 
1-go Maja Nr. polic. 28, oraz budynków: 
1) domu - oficyny prawej z cegły o 14-tu 
ubikacjach mieszkalnych, 2) szopy z desek 
3) stajni z cegły i 4) ustępów i śmietnika 
i mającej urządzoną księgę hipoteczną w, 
Wydziale Hipotecznym Sądu Grodzkiego 
w Sosnowcu pod Nr. rep. 1383,

Nieruchomość oszacowana została na 
sumę zł. 19.199, cena zaś. wywołania wy-' 
nosi zł. 14.325, sprzedaży ‘ podlegać będzie 
w całości. • v,i. i y

Przystępujący do przetargu obowiąza­
ny jest złożyć rękojmię w wysokości zł. 
1910.

Rękojmię należy złożyć w gołowiźnje 
albo w takich papierach wartościowych 
bądź książeczkach wkładkowych instytu- 
eyj, w których wolno umieszczać fundusze 
małol j'nich. Papiery wartościowo przy. 
jęte będą w wartości trzech czwartych 
części ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane ustawę 
we warunki licytacyjne, o ile dodatkoweni 
publioznem obwieszczeniem nie będą poda 
no do wiadomości warunki odmienno.

Prawa osób trzecich nie będą przeszko­
dą do licytacji i przysądzenia: własności 
na rzecz nabywcy, bez zastrzeżeń, jeżeli, 
osoby te przed rozpoczęciu przetargu nie 
złożą dowodu, źo wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części 
od egzekucji i że uzyskały postanowie­
nie właściwego sądu, nakazujące zawie­
szenie egzekucja

W ciągu ostatnich dwuch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać , nierucho­
mość w dni powszednie ód godziny 8~ej 
do 18-ej, akta Zaś posterowania egzekuU 
cyjnego można przeglądać w sądzie grodz 
kim w Sosnowcu, ul, Kilińskiego,

Komornik JAN OHREĄSTOWSKI. 
Dnia 15 stycznia 1935 r. !

Nr. Km. 2488/34 i 2790/34 r.OBWieszGzeNt̂
Komornik Sądu Grodzkiego w Sosnow­

cu U-go rewiru egzekucyjnego Jan Ohraą 
stowski zamieszkały w Sosnowcu przy uli­
cy Pańskiej pod Nr. 34-a, na zasadzie art. 
602, 603 i 664 K. P. C. ogłasza, że celem za­
spokojenia -wierzytelności różnych wie. 
rzyeieli odbędzie się sprzedaż z publicz­
nej licytacji niżej wymienionych rucho­
mości :

Dnia 22-go lutego 1935 roku, w I-szym 
terminie, o godzinie 1® m, 30, w Sosnow­
cu, przy ulicy Barbary Nr. 19 — składa­
jących się z różnych ruchomości domo­
wych, oszacowanych na złotych 995.—

Itńja 22_go lutego 11135 roku, w Fl-gim 
terminie, o godzini® 12-ej w Sosnowcu 
przy ulioy Niweckie.i Nr. 2 — składają­
cych się z auta 2-osobowego, oszacowane­
go na sumę złotych 6.090.—

Powyższe 'ruchomości można oglądać 
pod wskazanerni adresami w dniu licytacji

Komornik rewiru U-go 
JAN CHRZĄSTOWSKI,

Do golenia
b r z y t w y  już wypróbowane 
pendzle, maszynki, garnitury. 
WYROBY GUMOWE, szpryce 
termofory do gorącej wody, 
gąbki itp. najkorzystniej za­
kupisz w fabr. składzie ,.Ada“ 
Sosnowiec, Modrzejewska 39. 

Hale Rozwoju.

MQMUS

Dziś i Jutro ostatni® 2 dni!
Przebojowe arcydzieło, które tętni rozmachem, rozmaitością i po­

tęgą tematu

„Wiosenna parada”
W roli głównej: najweselsza trzpiotka ekranu niezapomniana „Csi 

bi“ i „Piotruś5* Franciszką Gaai.
Nadprogram: Pełna humoru — dowcipu — werwy oraz melodyj- 

nych piosenek komedja pt. „PRZYGODA W MEKSYKU5*.
Anons: Od wtorku 19 lutego potężne arcyizieło h i s t o r y  c.z c*c 
PRZEOR KORDECKI OBROŃCA CZĘSTOCHOWY,- Słynne w 

historii Polski oblężenie Jasnej Góry,

D ź w ię k o w e

KINO

APOLLO
W SIELCU

DZIŚ! W niedzielę 17 i poniedziałek 18 lutego 1935 roku. — DZtół 
Na ekranie! Nieśmiertelne arcydzieło filmowe p, t.

„ M A D A M E  D U B A R R Y ”
Miłość króla Francji i żołnierza do dziewczyny z ludu. — Rewo­

lucja. — Gilotyna.
W rolaoh głównych: NORMA TALMADGE i Konrad NAGEL.

NA SCENIE: Znany z cyrku Staniewskich I. Bobby i Jego par­
tner Kazimierz oraz zachwyt wzbudza cu dawne dziecko IL Dae« 

Franelli III. na zakończenie Bobby i jego partnei’ka Mary,
Początek o godzinie 230, ostatni o godz. 8110. Bilety od 25 groszy, 

ANONS! We wtorek 39-go teatr czarodziejski „BOSKO**.
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WYUCZAM •tańców wirowych salono­
wych najmodniejszych (Carioea) Sosno­
wiec, Paw ia 4.
K RO JU  szycia modelowania h a ftu  wy u. 
c m i  Stypufkowską Sosnowiec- Piłsudskie 
ge*34 i kvog Sadowej j 3 m aja) przyjm uje 
zapisy uczenie. K rój najnowszy. U plata 
zniżona- Przyjezdnym  zniżki, dla biedny en 
mate raty . ho ukończeniu zapisuje do ce­
chu. Kończącym świadectwa.
K ii O J U, szycia, modelowania wyuczam 
tylko 4 złote tygodniowo, nauka Irzech- 
miesięezna, Proszę sic zgłaszać Dąorm  a
Górnicza ul. Legjoiiów nr. 341.__
KROJU, modelowania, robót siatkowych- 
jak  kapy na łóżka, firanki, bieliźniąrstwo 
haft najszybciej, n a jtan ie j pod gw aran­
cją wyucza Dudałowa, Plaski, Żerom skie­
go 16. Dla przyjezdnych pomieszczenie za.
pewnione. ________
KONCESJONOW ANA szkolą Kroju, szy­
cia. modelowania Zaborowskiej przyjm u­
je zapisy. K rój nowoczesny ARademji P a ­
ryskiej. Świadectwa prawne. Uplata r a ­
tami dla przyjezdnych zniżki. Sosnowiec, 
Piłsudskiego 18 róg Dęblińskiej.

POSADY? PR

HUMOR

REW JA  MODY W  G E N E W IE  w 1935 ROMO.

M A G IE L  do sprzedania, tanio! oraz sk lep  
z m ieszkaniem do wynajęcia. Bielecka 
M A G IE L  elektryczną, kom pletną bprze* 
d am tanio. Sosnowiec, S taropogońska 3, 
M A G IEL oraz m aszyna pończosznicza do! 

sprzedania. Pędzin. Podzamcze 38.
B IL A R D  kręgielkow y nowy sprzedam  ta- 
nio, Sosnowiec, P ogoń P szenna 14. '

Wanien&a
'dywanową, tapczan tan io  sprzedana kozet­
ki, m aterace n a jtan ie j, dogodne w arunki
sp ła ty. Sosnowiec, 1-goJM aja 14.__
M ASZYNY do szycia zwykłe bębenkowo 
i  gabinetow e n a  dogodnych w arunkach, 
g ram ofony walizkowe i szafkow a p ły ty  
najnow szych n ag rań  poleca L. H arlnk, 
Sosnowiec M odrzejowska 37.
■TANIO najm odniejsze gotowe gorselety, 
pasy, staniczki. P ąsy  lecznicze najnow ­
szych systemów „RózaljaC Sosnowiec, Dę_ 
Mjhska 11 telefon 7-68.__________ _____ _

Wanny, wanienki
nasiadów ki p ra lk i balje cynkowe kody na 
bielizno nasady kominowe w irujące WSA 
D RA  AUTOM ATYCZNE dla  celi san i­
ta rnych  w wielkim  wyborze. Ceny bardzo 

. przystępne A. jHesse, -Sosnowice, Orla 11
tek 4-58.__________ _
© K A ZJA ! Ja d a ln ia  w orzechu kaukas­
kim, w ykonanie pierwszorzędne do sprze­
dania. Sosnowiec, .Wielka 25 m. 2.

Ramy do firanek
najtańsze i najładniejsze są  w pracow ni 
ram  ,.,A rtes*‘ Sosnowiec obok kościoła. : , 
SPRZEDAM  budką z urządzeniem  w S c . 
snoweu. W iadomość w adm inistracji,

POTRZEBNY szofer z wlasnem  ̂ autem 
ciężarowem na przejazd około 200 kilome­
trów, na stale jeden raz w tygodniu. W ia 
tlomość wr. Expresie. • -
AGENCI — K I zdolni do ra ta ln e j sprzeda 
ży na teren Zagłębia Dąbrowskiego i Śląsk 
poszukiwani. Zarobek prow izyjny od 200— 
300 złotych miesięcznie. O ferty  do admini 
stracji pod „Zarobek".
KILKA pań reprezentatyw nych wymow­
nych ponad la t '24 znajdzie stałe zajęcie. 
Zgłoszenia z dokumentami 18 ban od go­
dziny 10—13 Piłsudskiego 14-a I  piętro le­
wa. .   _  T ' __ ______
6 PA S o miłej powierzchowności poszu­
kuje przedsiębiorstwo handlowe dla: s ta ­
łej pracy. Zgłoszenia osobiste z dowoda­
mi tożsamości p rzy jm u je  biuro w So-' 
snoweu Hotel „V ietorja" od 30—12. _ :
POTRZEBNA zdolna prasowaczka do bie­
lizny sztywnej. Wiadomość Orla róg Ry- 
siej. P ra ln ia .
DO samodzielnego prowadzenia w ędliniar 
ni potrzebna zdolna sklepowa z kaucją. 
Wiadomość „Espres Zagłębia*; pod „zdol­
na". - . " !
PRZYJM Ę chłopców na praktykę sto lar­
ską. Sosnowiec, Piłsudskiego 25 sto larnia 
„Wiąz'*. .
POTRZEBNA ąbitu rjen tką  szkoły han­
dlowej na p ła tną  praktykę'.' Oferśy z od­
pisami świadectw do Kolektury Loterii 
Państwowej St. Mławskiej. Sosnowiec.
5 PAŃ wymownych, inteligentnych do­
brze sic prezentujących do lekkiej pracy 
poszukiwanych, stała, prąca. Zgłoszenia z 
dowodami .w poniedziałek 10—12, ilj—16. 
Sosnowiec, Teatralna 121.
MASZYNISTKI pończosznicze do siop 
mogą się zgłosić do fabryki „Ida** K ato- 
!«5eiv Stawowa

L  Q  K A L E
POTRZEBNY lokal na w arsztat ślusar­
ski o powierzchni około ICO m kw. \y okoli 
cy dworca wraz z używalnością podwórza. 
Zgłoszenia telefon 3D — 15.
POKÓJ .umeblowany, utrzym anie niedro 
go: Sosnowiec. W ielka 24. Tamże: potrze­
bna panna (kaucja 75 zł.).
2 PO K O JE  z kuchnią wszelkie wygody 
kom fort do w ynajęcia ul. Żytnia nr, 3-a. 
PO SZU K U JĘ umeblowanego pokoju z 
oddziclnem wejściem. Zgłoszenia do ..Ex- 
presu Zagłębia1* dla ,.ZK‘\
POKÓJ z kuchnią z wygodami do wy­
najęcia zaraz. W iadomość Dąbrowa Górn. 
K ościuszki 42, telcf. s.
POJEDYNCZE mieszkanie do wynajęcia’. 
Będzin, Zagórska 63. _ ___^
JEDNO mieszkanie do wynajęcia. Będzin 
ul. Małobądzka 58.
GARAŻ murowany z kanałem do \vvna 
jęcia. Sosnowiec. S tara  3. ,
POKQJ umeblowany oddzielne wejście ido 

Piłsudskiego 42 m . 10.
POKÓJ kuchnia do wynajęcia błFko 
frflinwfiju. Wysoka 10- Sosnowior*.

Kin® Teatr

EDEN

DZIS UROCZYSTA P R E M JĘ R A  
jp&jwięk&zoŁ? ■ arcy dzioła filniowogV) oistateich lat p.. t«

„HOSKMEWSKIE MOCE”
Gigantyczny film o przedwojennej carskiej Rosji w/g po- 

Ł ' wieści P iotra BENOIT.
Reżyserji twńrev sowieckiego teatru i kina: Aleksandra

■ “ GRAN O W SKIEG  O
Z udziałem słynnej kapeli cygańskiej A lfreda RODE 

(pamiętnego z filmu „Romanse Cyga óskie).
Chóry cygańskie- D M ITRi KWICZĄ 

w rolach .głównych:' H arry' BAUR, A NN A BELA  i P. R i­
chard -WIT- LM. ’

. Nadprogram Tygodnik Foza; Początek o 4 pp.

tM śśM M Ł

K IN O

ZABtĘBIE

mm

DZIŚ I DNI N A ST Ę PN E !
Królewska p a ra  ekranu  CLAUDETTE COLBERT i CLARK CAB 
ŁE póMaz pierwszy razem w epokowvm fi rnie reż. F r anka C apraJ

ICH NOCE
W yścig serc na dystansie New Jo rk  — Miami.

N adprogram : TYGODNIK PARAMOUNT U i PATA.

STARSZA p an ien k a  p racu jąca  sam odzie! 
n ic  pozna parta do la t  30—35 ze siałem  
zajęciem. O ferty składać „Expires** Dą­
brow a pod „W spólne szczęście *. 
U RZĘD N IK  la t 27 na skrom nej posadzie 
ożeni się z p anną  m ającą  jakąkolwiek: po­
sadę lub fachow ą pracę w domu. K tó ra  z 
pań  zechce dopomóc do założenia ogniska 
domowego niech łaskaw ie napisze do Ex- 
p reśu  pod „W yśniona'1,

ĘRAŃ.CJSŻEK BACZYŃSKI zgubi! ksią­
żkę kasy chorych, leg itym ację Ubezpie­
cz,dni w ydaną w7 Sosnowcu. y_______
MI.LNER LEON zgubił dowód ośoOi&ty 
Wydany przez' gm inę Olkusko-Siew ie rsk ą  
potw ierdzony przez S tarostw o w Będzinie, 
Pozwolenie n a  broń, ser ja  A. Nr. 22<5i5t). 
L egitym ację Związku Oficerów Rezerwy, 
w Sosnowcu. Łaskaw ego znalazcę proszę 
ó zwrot za wynagrodzeniem . . D ąbrowa,
C m entarna  dom p. H ojnego.    .. ,
H ER SZ M A JE R  MELCER, urodzony A® 
g ru d n ia  1935 r. uniew ażnią zgubiony do­
wód osobisty w ydany przeź. m ag istra t 
m iasta Olkusza.

POKÓJ 'umeblowany dc w ynajęcia. So­
snowiec 3 m a ja ,!  m. 7.   , ...
IM) w ynajęcia lokal fabryczny, oraz ga­
raże w Będzinie przy ul. Kościuszki 16. 
Wiadomość u  J . Goldfelda Będzin Kolby 
fa ja  39.__________
2 P O K O JE  i pokój kaw alerski z wygoda­
m i do wynajęcia. P rosta  12 boczna 'Pilsud. 
skiegd.

K U P N O

wH -?s p p ż Mda ż t
SPRZEDAM dom wiadomość Golonóg Ko 
lonja Dziewiąty u Kryczka.
DG sprzedania urządzenie sklepowe. Sm 
f.nowiee, Racławicka nr. 24.
SPRZEDAM sklep spożywczy Porąbka— 
K azimierz obok Strzemieszyc nr. 313. 
SPRZEDAM  dom, trzy  ubikacje, ogródek 
z drzewkami oweeowemi za 3.009 zł.* Dą­
browa Górnicza ul. Zagórska. 21. 
K A M IEN IC Ę piętrow ą nową skanalizo­
w aną 22 ubikacje ogródek dochód’4 093 ee 
na 88.CÓ0 wpłata 28X0, spiesznie sprzeda 
Stankiewicz,' Częstochowa.. Renoma Alei.-; 
23. . - ’,...
O K A ZY JN IE do sprzedania sklep z arzą 
dizeniem i towarem l.g o  M aja 34. W iado­
mość u dozorcy.
O K A ZY JN IE Radjo 3-eh' lampowe do się 
ci do sprzedania zaraz. ^Yiadomóść Cpjł.J 
sad .k i ego 69. Cialowicz; h : . ' ■/•’
K U P IĘ  psa podwórzowego., dobrego. .\Via 
domość w A dm inistracji ..Expresu Zaglę 
h ia“.
M ĘSK IE  fu tro  na m ałpim  spodzie, sprsćj 
dam tanio. Telefonować 5-27.
JAŻZRAND cały kom plet sprzedam  360 
zł. Dąbrową, Narutow icza 40, K rupa. 
SPRZEDAM* nowy dom wolny trzech - 
ubikacjowy. Wiadomość Dąbrowa, Legio--

OKAZJA. Sprzedam ., tan io  szafę — stół 
rozsuw any duży; łóżka z m ateracam i, m a­
sywne dębowe. Lwowska 8 blok I  m. 26, po 
między 32 — 14.
MASZYNĘ Singeru  dam ską bębenkową
sprzedam . Sosnowiec, W iejska 20 m. 3. 
SPRZEDAM  m aszynę do szycia S ingera 
«ś0 złotych okazyjnie. Jęzor, Cebrat. 
SPRZEDAM  rad jo  odbiornik trójkę, 
lub zam ienię na m aszynę kraw iecką. P a ­
ryska  pracow nia kraw iecka Dąbrowa, So­
bieskiego^?._________ •
Z POW ODU w yjazdu sprzedam  dobrze 
p rosperu jącą p iw iarn ię  z urządzeniem , a- 
p a ra t do piwa, łóżka z m ateracam i, rower 
Sosnow iec,-Sienkiew icza 4.
MASZYNĘ sprzedam  S'ingera bębenko. 
wą, k ry tą  okazyjnie. Jęzor dom Puczka, 
R o k o s z .   '
SPRZEDAM  zakład fryzjersk i z m ieszka, 
n icm. Sosnowiec, B ędzińska 8.
DO sprzedania para  koni z uprzężą i woz 
Nr. 3 now y mało używany. Będzin, P o ina
49. ■. ; _______
FO R TEPIA N  kró tk i czarny krzyżowy
sp rzedam 799 złotych Bielecka 6-4.

Sprzedam
szafy dębowe. Sosnowiec, K ow alska plac 
k ościelny. Maj.
HARM ONJF) „K upisa" stolikową . sprze. 
dam okazyjnie. Gołonóg Podlesie 37 To 
m asz Zygiert. ■'
MASZYNA „Singera" czółenkowa ręczna 
nożna sprzedam.. Sosnowiec, Sienkiewicza

\  8 m. 7. __ ________________________
R A D J6  eztęrołampowe, głośnik, prostowr 
rtik tanio sprzedam  — zamionię na  pate- 
fon. M otor dw ukonny kupię. Sosnowiec, 
M odrzejowska 30 „Ada‘*.
SPRZEDAM  tan io  jadalny  pokój najnow  
szy model gw aran tow anej jakości. Sosno­
wiec, F lo riań sk a  32. Zakład stolarski.

BIU RO  p isan ia  podań i p rzepisyw ania 
maszynowe K aro la  ’Stankiew icza ul', Prez.
Mośedekiego 9. ____ __ _____________
OŚWIADCZAM, że Józef Adamczyk, nie 
p isał i n ie  m a nie wspólnego z anonim em  
k tó ry  b y ł p isany  do ubez. społecz. na  fel- 
bżera Polakow skiego. I  proszę Go o to nie
posądzać. A ntoni M arc in iak .____
KON CESJO N O W A N E biuro próśb* do 
władz adm in istracy jnych  H. Lewkowicza. 
Będzin, Sączewskiego 2 9 - ________ _____

: Mierniczy przysięgły-
R. K ajew ski w ykonuje wszelkie prace 
wchodzące w zakres m iernictw a — plany.
Sosnowiec: Czysta 7. T eł. 30-59.___________ :
O D STĄ PIĘ sklep nadający  się na skład 
wódek, fry z jera lub m leczarnię. W awel 6.

"Biuro pisania podań
do władz adm in istraeyh iych  oiaz przepi­
sywali m aszynowych BOLESŁAW A WY- 
liONA w Sosnowcu, ul. W arszawska 32.

B7 Felczer
Szpita la  św. Ł azarza w W arszaw ie li- 
R udziński p rzy jm uje w godzinach od 38 
— 20. D ąbrow a Górn., ul. Kościuszki nr. 2. 
DYPLOM OW ANA Kosm etyczka Ewa 
H am burger. Sosnowiec, P iłsudskiego 12 
Telefon 11-45. M asaże leCzhieze, usuwa­
nie  wągrów i zmarszczek. 'P b . powi oęm;z 
W arszaw y stosow anie najnow szych zame 
gów. E lektryczne maseczki, fryzow anie
rzęs. _    . .  _
P O S Z U K U JĘ  pożyczki 6009 żł. na I  hipo- 
1ek<5 nowego dom u w artości 110.000 zł. — 
P iśm ienne zgłoszenia do „E xpress Zaglę- 
bia*' pod „H ipoteka". •  - ' ' h ’-

Biyro
podań do władz adm inistracy jnych  BeĄ 
n a re z y k a , m ieści się D ąbrowa za ma-gi-- 
strafein.

Drukowano larbą rotacyjną fabryki farb drukarskich „Pigment'4 w Warszawie Sp. Akc.
Wydawca SSeleua Monsiorska Druk, „Expres Zaziębia" Sosnowico, Teatralna 1. tel. 4-94. Redaktor odp. Lucjan Horsfci.


